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Co zrobić z fan tern 
który trzymamy w dłoni? 

Cena 50 ur. Wydanie łv 

~-------------------------·~--------------------------------------------------Rok XVIII Łódź, niedziela 19 i poniedzialek 20 maja 1963 roku Nr 119 (5120) 

---------------------------------...... ----~------------------.... ----------------------
40 tematów na warsztacie Jnstytutu Włókiennictwa 

Łódzcy ~aukowcy 
biorq aktywny udział 

w pracach .koncepcyjnych RWPG 
Po\fobnie jak i w wie lu innych dziedzina.eh - rów­

nież i we włók.iennictwie - kraje zrzeszone w RWPG 
podzieliły między sobą prace badawczo-naukowe. Nwu­
kowcom łódzkim przypa-d ło w udziale opraoowywanie 
przeszło 40 tematów. W szeregu z nich łódzcy nau­
kowcy spełnoi.ają rolę tzw. wiodącą, czyli głównego 
koordynat oo-a. 

u111111edzvnarodowe 
Tar~i Kśiążki 

w Warsżawie 

Instytut Włókiennictwa w Lo­
dzi s~lnia taką koor<l.)"nującą 
rolę, m. in. przy opracowy_wa-
n.iu noW()Czesnei technologii 
przęd~nia włókna lnil!Jlego 
mieszanego z włóknami sztucz­
nym.i. W dziedz~nie tej z polski 
m~ naukowcami - współoPra­
cu ;ą ich kolEdzy rumuńscy i 
bułgarscy. 

Wspólnie ze specjalistami . z 
Węgier i Bułgarii łódzcy wło-
11'.ienniey zajmUJją się także 
problemem udoskona•lenia pew­
nych typów maszyn włókien­
niczych. 

Zwycięzca vm eta.pu K. Am.pler 
(NRD) na mecie. 

Telefoto CAF - fot. C2.a!rn0ogÓ['S1ki 

Qd.ważniki 
dobrych 

, 
-.czynow 
(Korespondenció: 
własna z Londynu) 

Ks.iq,ż·Too. - monstrunn: metr 
i ćwierć wysokości, 80 cm 
szef"o1kości, waga - jak zaipo­
wia4aiją u;yda>wcy ;,o•k.ow 
3000 k.g". ULcrlJk.a '!V!Jtdawców 
.za.powiadała umieszczenie jej 
„w najw<ięk.szym mu.:1;.eu.m 
świata". 

Na razie do muzeum n.aiiJa­
je s.i.ę sama ulofJTca. Na pierw 
:>z.ej stronie ty.tul: „Emi.gra­
fia" · pawthrzony w bliżej 
nie znam.ym języku; jaik;o 
;,Emigra.phA.a", co wyitlJumaczo 
no w nawiasie, jako „Wiel.k.i 
Pamiętm~k.". Czyj? ;,Polak.ów 
w świecie". Pierwsza strona 
zawiera· oprócz te.go portrety 
wy.dawców: W&ldysiawa Leo-

, po·ls•k.iego i Kazimierza Fari-
1W oraz ;,Wszelkie prawa za­
strzeżone" i ;,Coq;yyright r€'Ser­
veid", ponieważ rzecz dzieje 

' się w An,glii. 
DaLsze strony tlumaczą cha 

rak.ter zamierzonego dzieła. 
;,Emigra!fia" miała być m.in. 
;,nowego rodZQ!jU [liJQdą O:Pie„ 
wającą d2'ieje narodu poLsk.te­
go"; ;,odważnikieim dobrych 
czynów na sza-U wkładu w 
skarbcu · mt<:·dzynarodowym". 

Kw ma być aJUtorem? Ka.ż• 
dy emigrant: „Wszyscy jak 
jeidna osoba - wzywa uLci.bk:a. 
- lączvmy się w jednym za--
szczy.tnym wysiDk.u... Roda:-
cy! Wciągnijmy nia k.a·rty 
trud i znój na.sz - nie ukry­
wajmy pereł, k.iedy inni bez• 
cennym żwirem się chlubią.". 

Do 1)e'rel, lotóre pragnęU. 
zaprezentować śwwtu za 
swoim pośrednictwem p. p. 
Leopo•l1>ki i Farino. n,a:leżeć 
miały m. in.. ;,Twórczość (jed 

(Dalszy ciąg na str. 3) 

.... 300-letnie dęby, sbu~clmie jQdly, a oboik gra.by, soony, 
SWierki - olbrzymy, rzadiki.e modmzewie - sęd.ziwe, dl(): 
&tojne zwartą ścianą strzegą tu brzegów Pi1icy •. Ta zas 
zatoczywszy łagodny łlllk, uis)'!pal!a P? ?'rodlre pi.aszczy­
stą ła.chę epaoll9kiej plalŻy aby wrnooąc ~ mi.ędzzy" WYis.c:>­
kie b!""Wgi porozcina.rte glęboikimri. ja.-airru. W ruch k.ryJą 
S!ę bia-łe domki Iru:iwl>odza - niegd,yś l.udinegó goroc;iiu .-: 
dzLś ci1chej, &ennej ooady. J<;d?:nym ślad~m da~neJ Je:J 
świetności jest wyinioOISJ'y koscwl-warOWlihla, stoJący na 
w.z:górzu. Czas nie oszczęd.ziil i tego pralSltall"'ego miasta. 
Za to przy.-od.a, jaikby chcąc · zrdrompemoować mdastecz­
ku pomasione Slbraity, hojnie je obdatrZa '5IWYJllli urokami ..• 

W sobotę wieczorem minister 
handlu zagranicznego prof. dr 
Witold Trąmpczyński otworzył 
w salach wystawowych Pałacu 
Kultury l Nauki w Warszawie 
Vill Międzynarodowe Targi 
Książki. 

Na uroczystość przybyli: mi­
nister kUltury i sztuki Tadeusz 
G&IJ.ński oraz przedstawiciele 
firm wydawniczych z krajów 
uoezestniczących w Targach. 

- Tego typu podział pracy 
- mówi dyrektor Instytut:,1 dr 
Tadeusz Jędryka - umożliwia 
szyhsze w.prowadzan!ie nowych 
rozwiązań do produkcji. Po­
ważnie też obntża koszty ta­
kich poczynań. 

Włoch Andreo!i najszybszy w Poznanfu 

•.. Wiśniowa Góra. Bedoń, Gałkówek, TUSZYJil, Żak<>­
wice ~ oto szlak grzybiarzy. Tam - -jakby pawie­
ciział wieszcz: 

„Na ziel·(>nym obrusie łl\k jako szeregi 
Na.czyń stołowych, sterczą: tu z okrągłymi brzegi 
Su,rojadki srebrzyste, żółte i czerwone 
Niby czareczki różnym wine:m napełńi~e; 
Koźlak~ . jak przewrócone. kubka d,no wypukle 
Bielaki, krągłe, l!hqe, szeiroJpe 1 pisaki~, . 
Jakby mlekiem nalane. filiżanki sa&kie.„" . 

I tak morżna · by mówi~ be~ koń.~ o ka.żdel . z mie~­
scowości, które barwnym · w1an11~zk•iei:i ota.czaJą Łó~z. 
Bo nie sposób przecież pominąc milczem~n;i takich 
Grotnik, Smarlilzewa, Głowna •. Kolumny. U_nieJ•OW'a, So­
kolnik Lućmierza i wlel"J. innych rówme UI'OCZYch 
:rnicisc' wypoczynkowych i celów niedziielnyoh wypraw 
tysięcy łodzian. • . • . . 'k • 

A propos: czy obliczył juiŻ ktos k1edys, ilu mie;;z ~n­
ców naszego miasta wyrusza w każda pogodna mtoed~e: 
lę na tzw. łono przyrody? Chyba nie. Byb~Y ~z 
trud niemały. Chocia.ż warto choćby oprowiz?rYCZ1111e 
dokonać takiego bilansu. Okazałoby się wtedy, ze tl"%Y­
ll1amy w dłoni •• fant". z którym. 

(PAP) 

margn si tyg dni 

- C'żU to Pr. 
"dk'ian . ~ 

t llWOUK>ka • 
i1 

Rn.: • 

Tego się nikt nie spodziewał; 
Duńczycy wygra.Ii zespoł01Wo 
etap! Było i<> zasłun Peterse­
na i Greena. lindyw.jduaJmiie 
tmumfowai 22-le!tna Wloeh z 

Wei:ony Andre<>ll. Rywalizacja 
m:ięitzy pierwszą czwórka dru­
żyn znów za.kończyła się itleaJ­
DYm remisem. 

N a siy·bkiej trasie Toruń -
P<>znań byliśmy po raz czwar­
ty w ty.QI wyśc.ig.u św.iadkaimi 
iidentyc!lln>eg·o przebdoegu '"'a.lki 
:i takiego s3Jlllego jej rezuJ.twtu. 
PCJla.cy znów nalcileli do na.,­
aktywiniejszych ko}arzy i p.o­
n()Wnie ostatnie lcilometcy eta.­
Pu odbywały się... bez ich u­
działu w pierwszej li.nil wyśei­
lf'U. 
Toruń żegnał kolarzy struga­

mi deszczu i gwałtownym o­
chłodzeniem. ;N'astępn.ie pogo-

da wyklarowała się. Wyjrzało 
nawet slońce, lecz nadal doku­
czafo zmmo. 

Już na pierwszych kilome­
trach .musiał zrezygnować z 
da.Lszego udziału w wielkiej 
batalii Jean Pierre Genet, nie­
dawny lider i jeden z najwy~ 
bitniejszyoh kolarzy wyścigu, 
zajmujący po 8 etapach 3 miej­
sce zę stratą zaledwie 33 se­
ktmd do lidera. Mimo przec.iw­
ws'kazań lekarskicl1, wystartował 
on w Torumu. Dolegliwciści 
zmogły go jednak po przejeeha 
niu 1-0 km. 

Tyle samo mniej więcei prze­
jechał Jugosłowianin Ukmar. 
Tego „wysadził" z kolumny ko­
larskiej jugosłowiański lękarz. 
Uk.mar wystartował z zaigip-

(Dal.szy ciąg na str. 6) 
jak dot.ąid, inie barozo wiemy 
co :robić. 
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~~~~=~=! Rozwój. przemysłu - a folklor= __ ;_~ Sulejów do Spały,· Teofil01Wa i 
Inowłod2la. Szlak pweu!roćzy, 

~r:zc~~a~~a·{ ~~~:. (~~ I .Rozmawiamy z kier. Katedry Etnografii prof. K. Zawistowicz-Adamską I Wszystko "l\.i:ilkól' py=i się ·świe - _ 
Żością wi01Sen.nej zieleni. S g~9.a:1cro-.kuWtiuirowe traktujemy ja- readiizacjli. uczestm:iJczyć ~ :równiież Chodlzi o to, by ~" którzy zna- § 

Ale nie odb'ega.jmy od terna- 5 · ko nadrzędne w sto'9\llllk,u clio trady- me kaitediry UL, jak histoirid, so:cjo- ją legendy, gawędy„ opowiadania, czy 5 
tu. Celem wypra.wy był<;> z_aipo- S cyjl!lych regionów histocyicZJll.Oo-ik:UJltuiro- logU, geog..afii, ek101I110mili., demogra.fJi bajki, zwią:z.aone z pracą robotników 5 
zn.a.nie się z wa.runkami, Jaik1e 5 ~h. i iiJn. łódzkich; przysllowia i powiedzonka 

0 
5 

tnogą. stworzyt · prz;yibYl5fZ!Ol!l1 z :;:: - A więc nowy „foklor", nowe tra- _ 0 ile mi wiadomo, to przy Ka- dawnych d~ach1 majstrach, :f.a•bry- § 

~~~7~~~~~ł;~~~ I Prz~illśmy slę, te z poj~em ::,ci~:E~=~ J:~~ ~~~~~tE:~i~e Z:a~~ ~~~~ ~~~~;:::~f~~~~~ I jąc s.ię z u.bieglo1ro.azmymi. fa~- :;:: etnografii, czyli ludoznawstwa.. Wiążą się nów, aJe jed!n.ocześniie k.szita~toiwać się także pl.eśnl, diruki, U!lotki, pisma kon- 5 
ta.mi i tegoroczmymi zam1erne- S raczej zainteresowania wsią, badanie fol- w lllioch będą ce.chy nowe. To wliamie - W tej ohwlioli wyikonyiwana jest spi.racyjne ltLb zna,ją lu<i!zi„ którzy mo- § 
n 1·a"""' ~tw1·--'n1? 1· 9·my, . i,ż ;nje- 5 kloru, kultur !udowych. A tymczasem b praca ma.gitSterska A. L11piń\S.kiego „Po- gliby na ten temat coś powie:ltieć. ncr- __ _ "" ~ ''""'~ • - ęd!Li.e przedmioitem neszych badJa.ń. •->--' · k !t t d · · dz1elny rucb wczasowy n.ada•i S pracownicy naukowi Katedry Etnografii Zl00Kl4U>C~ Ul uiry rao Y·CYJneJ W ro- pilsadi do redakcji „Literatu:ry Ludowej'', a 
ska.zamy jasrl; na pcymi:tyw .iJ~~ 5 Uniwersyt.etu Lód2'lkiego coraz częściej W tej chw:i.!i przy,g«owujemy się wla- dl2Jinach ro0bottlliczych" - l!la podJsita- WalI'S1Za1Wa, Nowy swiait n, lub Zaikladu a 
leko idq.cą tymczaSO•WOOĆ. ·~ § zaglądają do fabryk, tematy Ich prae śnie do roopoozęcia taikich badań etno- wie badań w ZPB im. Ma;rchle:w-.<!loie- Etinogira-fii, Lódż, ul. Ma·tejki 34f38. E 
w clirodw UJrYISOWY>Wać !Się ~- § coraz częściej ·związane są z klasą ro- grafi-c:znych w :rejoonie PO'WStającegto go. Poinadlto migi!" I. Le~hcwa pnzygo- § 
ra4 ni·e poc. zęly nrobleo:ny, lcl.ore =- botnicz~. ośrooka przemysłowego w Bełcha.tow- toiwuije temait „Sto.swrnk.i to.WJaJrzySkie . - I jeszcze jeij.na sprawa. Wiemy, ---~ ,,. ~" „ skiem. Tam przemiany te będziemy mo- w s'rodcrwi'o'-u ~~'--tmi'~zym z UJWJ?·g!~-' ze pa.ni profesOT niestrudzenie walczy traopią ni.arna.I wszystkie >"""'- E . '""'' ·~·uv · ~ u .,.,- t · L =:_ łódz.k1'e \l.l~zaoowiska. :;:: Na ten temat wlaśrue rozmawiamy gU obse'!"'Wować „ln S·tart>u n.asoendi" ocl nieiruiem koont<lt.t6w na terenie Lodlzi o o warcie w odzi parku etnogra- =-

- 5 dzis· „ kierownikiem Katedry, prof. dr samego początku. Głównym naszym za- i z rodtil!1lną w.sią", a mgr J. Dekow- ficznego - muzeum sk.a.n.senowskiego. ---.„ daniem b""~· · •- · '-~' k o · u i ·d '"' h d · Jak wygląda rea.liza.ej.a tego pr~J·ektu? PIERWSZY,· TO SPRAnA § ltazlmierą zawistowicz-Adamską. ' .,.....1e zmwen...,iry-z;owa1me =wue s. .i - „ byc·zaJQIWO""' o ·l'ln;iC re IZhl1 E 
WYŻYWIENIA - Jącej na terenach wcho<l!Zących w sklad rnbc·tn.iczyich w świetle W\Sltęipnyich ba- - W•ciąż JJIOO'..O!Staje ty•1ko proj.e'iktem. = § - Pani profesor, czym _spowodowa- ok.ręgu belchatowskiego bazy kultu•ro- dań etnc.girafioc.znY'ch". Ha<lainia będią A pr.zeci.eż ka,żidy dizie<J.'i. Olpóżnrie.>ia, to § 

\Ve wszystkich bez wyjątku :;:: ne jest zaionteresowanie osrodka etno- wej, a następnie systemałyczna obser- pr2leiprowad:zo,ne w ZPB im. Ob~o.ń.ców n°iepo•wetowaine strnity. Np. J€E!ZC.Z•a w 5 
!!konstatowaliśmy, że nie są one §§ graficznego tradycjami klasy r&bo•tni- wacja zachodzących porzemlalll. Proces Pokoju i Z.PB im. Obrońcó·M W.si;:be·r- ub. !!"Olku w Licięimej il91miał joedyiny § 
Przygotowane do wyżywienia tych ::: czej? przeobrażeń śledzić będrziemy przez kil- plaibte. Obyid:wl.e praca pirl'le•znaCZOl!le chyba w Eu1!'oipie zabyitikorwy ]Ilłyin- 5 
kilkuset czy kliku tysięcy ł(ldz!an § - -W kra•jU roizwija się pr:z.em)'ISI]:, kanaście !art; i rejestrować faO<ity kultu- s.ą do zibJiolrowej k&iąiiki pośwtlęiconej pa1pd•eTI'llia.. D'ziś przestał jm ~GJtni·eć. 5 

:=_ n.a1~•~"""J·ą, ~,..,. ... mriainy elro.nOlllliczmc- rowe w miairę :postępujących 211'lllan. wlókinila;raom łódlzik.im, k.tórą "'II1Z""""W- W:klró1Jce te,ż nie będzie j'lllŻ śladu po s_ Przybywających w niedziele na ""'""" """ - k w "iki "' J „~ ~'ZJW·~r~bo b·""" b· ·-' -:;:: s:poileozne a tym s.aimyim U!l.tuiroiwe. Yn. tych badań poowolą na wyciąg- wuje Zwiąrzeik •W·lólcniail"'Zy. v ~ ~ •c22nyim 'la• J'""°'wyrn. UJUOUIW- E '\Vypoczynek. Baza za.opat~niowa § Poow.sitaoją' lllOWe regiony geogiraik2Jno- nięcie WTuioslków teoretytcz,nych I p.rak- paza tym chcieli:byśmy szE!II1Zej zadąć ni.ctwie W Lowfukiem. S 0
raz lokalowa . jest więcej, niż 5 g\<Jl$pcrlaa:icze, 1.IJW~run.k~llle w 2ln~:c-z: tycznych na tema-t procew 1re.gion.alilza- się folJkloxem lód'Zkiej k.la"-;y .-obotnim:ej. Te za.byif!kii a.reh:iiteikitcmiczne ~.e-- S 

!!Jcromna. w takich np. Grotni- :;:: nyom stopniu srotdkam.i, prod'\llk,cJi i C:ii tego obs1za:ru i ik'S!Zta.J'towa.n.!a się no- Dwwmi.eslęc-znlk „Literatura Lwdowa", go region.u powillllny mależć się wdia- S 
ltaoeh istniejąca jadłodajnia iruńe :;:: nowym.i zaloiżeniami plallll()Wej gclSJ)O- weg-o ~onu ku.ltUll'owego. wY'daiwaony pmez Polskie Tow. Ludo- śnie w .slk.amseruie. Ale nie tytl.kl() to. 5 
"'Ydać najwyżej 300 p<l)Silków, § da.rk:i. Zalldadamy, że te i:owe _regi.o- Badaniom tyim pa<tron'lllje K.omiitet zn.a~; J·urż tr.zect nuaner poś'Więca re- WY10<bl!"'aiżam tam 1S01bi.e ;rówm•i·eż za.bvt- § 
l>od-czas gdy potrzeby &ięgają po- S ~Y sitaną się ~al!'a•zam. reg1ol!lwm kul- Badainia RejlOlllÓW U.pr.zemyslaiw.ianyic!h gioncm ziemi ł&drz:kiej. Chcielibyśmy je- kowie bU!diorwniabwo LodZli. Np. uLitCz- S 
llad tysiąc. Podobnie jest w Ino- 5 .u.rOIW)'lmi, ZWJązalll~t. ze S!XJISll?bem przy Poilslki·aj Alkiademii Nal\llk. Ettno- den z zeseyotów poświęcić wlaśnie :fiol- kę dicmów tkiaczy łódlzkich, gd1zie mo- E 
'Wł lu = prodJulkcji d. jedmocresn1e ip0•2JO\Slta,Jąicy- gra.f.icizne bad1a1nia w Beilchaitc11wd"iem kloiroWi 1ód:2Jkiemu. Ale dlo tegio po- :ima by umieścić 11kaicką LSipóldizielJn.ię 5 
J Gdzu, Sulejowie 

1 
Andrespo • 1§ mi pod wipływem wiei.kl()miejskiej !ml będą do•tyoc,zyić przedie wsiz)'lSltJkiim l1U- trz,ebna. nam jest pomoc łod•zian.- a chału1))11.i.crz,ą. Możm,a, by row111.ież urzą- 5 eśli chodzi 

0 Spałę, to tu jedna S tury maG01Wej i lk:Of!ltatkitów z s:zer- dowe,j kUJl.tu.ry wieji:oki•ej, uv.nzględini- szczególnie sta.-ych 1robootn~ków. DI.arego d-zać ona terelll.:•e murzeum WYJ!'ita•WY re- E l"~tauracja PSS i 3 kioski GS § sz:-m ~fa.tern. Ni.e pozoiSltanie to beiz my rówl!ljeż mia1s1teiczika i °'''ady prze- zwróciUśmy się do robotników łódzk!ch g;i-0•nal1n•e, orga•:"Ii,zoq,rać WY'.;ltęipy z e.s.po- § 
l"epre7Amtujl\ cały ltandeł 1 ga- § wiplywu na kootaJtowa1n.ie. ISlię lllOJWej mys1ciwe. Plan badań w Heł~haoo•w- z aopel.em, ktÓJl'y tu chci.a~a•bym powtó- łów Iud<'.lwy:ch ii'ld. § 
str:Onomię. jS oobyw:1za1j'OIWOŚC·i, Te PQIWISltaJ~ce regiooy s.ki.ean j€151t ba1riClizo ~remik.i i w joe•go i;zyć. R-Ozrna.wiaola: T. WOJCIECHOWSI{A § 

(Dalszy ciąg na .str. 3) ,- I I 1 1 1 I I li 1 1111• li I ' 1 I li IUłUllUlllllll u .... 



Odma~zenia państwowe 
dla drogowców 

Nota rzadu ZSRR I sekretarz WSPR 

Oś Bonn- Paryż w~~~221~a~~i~~!!!t:: JAN OS KADAR 
- dalszym e·łapem ~ s;:~~~bs·~~!I ~ak~~ przebywał z wizytą w Pol see w ~ę odiby~ mę w 

Warszawie uroczystość u<le­
korowa'lliia najbardziej zasłu­
żonych pracowni•ków budow­
nictwa drogowego z całego 
kraju wysdk:i.zni odznaczenia­
mi pań:stwowY?ni. Odzmacze­
nia wręczył minister kmnu­
.nikaoji Józef Pop:ielas. (PAP) 

t 
_ _ h mot'Orowej bazy - przatWórni ._,_,_ 

przygo owan wo1ennyc ~a~0~~~:~ejtylia~r~~~~~ 
radzieckiego. W dmach od 16 do 18 maja 

Plenu ... ZH.I 
w l!IObotę rozpOCZęl.o się w 

Belgradzie póĄte Plenum KC 
z~u Komu:nlstów Jugosla­
wli. Referat na temAt stanowi­
ska ZKJ wo~ aktualnych 
spraw międzynarodowych i za­
daii. międzynarodowego ruchu 
r-0botnlczego w walce o pokój 
i soeja:łtzm. wygłosit .Tó:r.ef Broz­
Tilo. (PAP) ( 
~ 

Ostatni urlop kanclerza 
Na ostalfmi 'l'lrlOIP ia'k>O sref 

rządu NRF uda się Adenauer 
we w:r:ześn:iu do Cllldenabbii 
na<l włos'kim jeziorem Como. 
Poda11<0 to do wiadooności w 
sobotę w Bonn. Po ipowro­
cie, na pccząijktt paźd:zderni­
ka, o~:le się ie.to ustą­
pienia. (P.AiP.l 

Astronauta 

17 bm. minister spraw zagramcmycli ZsRR. A. 
Gromyko prz.eka1.11ał eharge d'affaiires NRF w n;RR, 
Schollowi, no•tę rzą,du rad.ziookiego w odpo.wieclzi D3 
notę rzą,du NRF z 29 ma.rea br.. dotycrzącą układu 
o współpracy mię~y Francją a NRF. W nocie ra.­
dzieok!i.ej układ ten zawa.riy w Pa.ryżu 22 stymnia 
1963 r. ocenia.ny jest jako „milita.rystyomy ,110jum w 
łonie bloku wojsk101Wego 15 pańsł:w;". 

Rząd radrdec'ki ~. 
iż treść ukił'aidu o ws.J;lÓłlpra­
cy między Fra:ncją a NRF 
„s;p.rowadza się do ro©budo­
wy wspólmych ipn:~otowań 
wojennych, do uzg>od!niemia 
dokltryn wojskowych, w.sip6ł­
ipracy sztabów generalnych. 
organizowania wsP6ilnej wo­
duk;cji broni". 

W l!lOICle mdlziecld.e:l 2aoZ:ll.a­
cza się,- i.ż w mil1itaim€(j poJity­
oe NIRF specja~ne miejsce rz:aj­
mudą w ostartmillch laitaoh plany 
wyposaiżenda Buruies.weh:ry w 
broń a:alkiefJOIWIO-nulk!leall'ną. -;,0-
beanie - głosi nota - w N!e­
mieclkiiej Biepu'blice Fediar.ailnej 

się dobrze 

broń n~ ~a się 
ja!ko ~ irodZ.a-jU klryte­
riuan suwerenności; beZ k:t6rei 
ja.kooy llliernożllwe :!est lstlnie­
n•ie NRF jailro państwa samo­
d!zlellnego i niezawdsilego'!. Rząd 
radrLiectld. podkireśla, że ,;wią­
zać s,prawę suweren.n.ośc:i rz: po­
siadaniem blrolnd. :rakietoWQ-nu­
kleamej mo2e tyillk.o rząd qpa­
nowaey myśLą o Odwecie w 
s,prawach międzynal!'odoWJICh". 

~osną realne szanse 
lolo człowieka na Księżyc 

ze strony rządu radzieckiego 
nigdy nie brałrowaio dobrej wo­
li i chęct udzlelenła poparcia 
.ka:i.demu Jronstru:kitywnemu ~ 
sunięciu ja.kiegok()lwiek rządu. 

ktme &lufy utrwa:leum pok()Ju. 
;,Ale rząd radzłecki, oczywiście 

równiel: w p~ nie bę­
chte zamykał oczu na tJO. ie 
rządy niekłórych państw, mó­
wiąc slodk!fe Bl6wka, w neczy 
wlsflolśel przYl!ltflpuJą do wro­
gich spls.'k6w przeciwko pa6-
stwom milująeym pol[6j, podko 
pając gmadl bezpieczeństwa 

międzY11Modowego>1 - ezytamy 
n.a zakońezenie w node. (PAP) 

poozym.ek. Po ?9 ! p& gocfzi­
nach sri.u podda1I1y oostal ponow 
nie badaniam. Blraik ujemnych 
ślru<t1rbw dłuigięg<> lotu kosim1/Cl'z 
n-ego na <J<Tgan1rmn 1U1diz.k:i rz:więk 
SUL - zóall!bam leka=Y amery­
kańskLch - ~e na dwrn­
nanie pe.myślnego 1otu na Księ 
życ w illla~·b1ilżmym 10-leclll. 

Ooqper OŚ~i :i'Ż duże 
w.rażenie wywa!rl na nim wM<:>lk: 
Ziemi oigiląd/aaly rz: wyso.lrości 
BowiedrziaJ:, iż w czasie plt"Zelo­
tu lilad IDmalajarrn:i wldziail: dy­
my wy<lobywają(le slę z komi­
nów domów w wlo&kach tybe­
tańsldich. (PAP.) 

Franci a 

Strajk techników 
radia i TV 

17 :maja teclm:i<cy bne'Ul9-
kie~ ra<lia i ielewi'zji za.de­
cyidowali podjąć w PCl?lli€d'z:ia­
łek. 2~odzimny st.radk 1>0d 
hasłem 'POIPI'lrWY warunków 
by'tu. :ą.adio nadawać bedzie 
w tym czasie jedynie set'W'is I 
:ilnfol'macyjny i m'UzY'k.e z. 
.pły't. (P A•P) 

br. praebywail: w POtJsce na 
Jednostka ta 111aileży ·do Marz:uraoh na zaproszenie I se 

.najnowocześniejszych statków kiretarnza KC PIZIPR - Wlady­
ie"" tY')>u na świecie. Łączy sla1wa Gomułki i pre7leSa. Ra­
ona elementy pływającej ba- dy Minisłlrów PRL - J6rzefa 

Cyirarukiewk:za I sek<reta= KC 
zy, przetwórni ryibnei. ohłod- Węgierskie:I SocjadistyC7!11ej 
nicowca i statkru pasa.żerakie- P=t-i:I. Robołn!arej i przewod-
go, (PAP) ni=ący 1'Ządn.t WęgierS!ki~ Re 

pU'blikd. Ludowej - .laru>s K.a­
daw_ Ben Bella w Kairze 

Premier rządu a.lltierskieito 
Ban Bella przylbył .na lotni­
sko !kairskie o godzinie 14.35 
GMT - !(łosi radio Kair. Na 
lotniSku go.ścia witali prezy­
dent Na.ser, wiceprezydenci 
ZRA, ministrowie, wyri:si ofi­
cerowie a-rmi:i i członkowie 
k.o!'pusu dyiplomatycznego. 

~PAP) -Powodzie w Iranie 
Jak do.noszą z Teheranu. 

ipadające od tygodnia w wie­
lu <)lu:·ęgach Iranu ulewne 
deszcze spowodowały g>rcźne 
-powodzie. 
Według niepełny-eh danych 

w północnowschodniei wo­
Win•ej'i Horasan z.J!inęło 't>O-
ltl!a<l 20 osób. CP AP) 

W cz.as:le pobytu J. . KaldiaJra 
w Pol.sce 00/byfy się ·roo:mowy, 
w których ucziesrtJn.iclzli ,ze 
str0<0.y 1P<>lSJkie:I : I sekretarz 
KC PZPR Wlad'Y'S}alw Gomuł­
ka,. czlOl!lek Biru.ra PollltylC!me­
g>o KC PZPR; prezes Rady Ml 
nistrów - J6rzef Cytranik!e­
wiic:z, c:zlOIIlek: BiUII'a. Politycz­
neg-01 sekirebalrz KC PZPIR -
zenO!l'.I. lG!iszlko, l!l!lbomek Bó.uwa 
Po.Id-tycznego KC pzpR; :i;:xrae 
wodmlczący KOl!llisji Platnowa­
nia - Stclam. JędrychO'WISik:i i 
C7ll0<nek KC J>ZPR.; wicerillni­
ster spraw r.1Jag/ralltlC1Jl'lyich -
Malr:ian Nasrz.1row\'liki. ze stro­
ny węgl,ersklej: I sek:retanz 
KC WSPR - Jaiill09 Kaida/I', 
czl0111ek Biura Pollltycm.ego KC 
WSP~; wl~ Alnlta·l 
Ap<ro; selkiretairz EC WSP!R -
Rezso Nyers 1 wdcemilllister 
spraiw ~Cll!'lych Kalrally 
Elr<:l.Eilyi. . 

w rormnowaiob, które pme- . .,_,_,,,,_,,,_ 

Nagrody dla lódzklch labryk 
Łód7!ka Fa.brYk• Zegariw 

zajęła. I m~ejsce we wsipół­
zawodnfotwie mię~yzaiklado­
wym przemysłu PTeCYz,yjne.­
go w I k-rta.le br., wyko­
inując p!an ipro<lukcji w 104,1 
iproc„ a plan dostaw wyro­
bów na rynek w 103,2 proc. 
Jedj'lna w kraju faibryka ze­
garów jest tak.że zna.nyim pro 
ducentem 'budzików na eks­
port. W I kwaritaile br. plan 
dostaw eksportowych wylko­
naai.o tu z dużą nadwyżlką, 
bo w 123 iproc. 

Za rz:a.jęcie I miejsca we 
-wspó'łzawodnictwłe branżo­
wym załoga otrzymała sztan 
dM' pneohG>dni miuist:r;a. 
pMemysłu oięż.kdego i ZG 
Zwią,zku ZaiwoOOwego Me-

taitowo6w - ~ pie­
niężną, która rostała '11?'Zeka­
zana na rozibtl!dowę własnego 
ośrodlka ca•tnlPil!llgOW'e20 w No 
wym Mieście. 

Za-jęcie I miejsca :fest 
6smyim z ilrolei te~·o rodzaju 
wyróżnieniem w Okresie 
ubiegłych 4 lat. Ró-winież w 
pl'odlukai.i bieżącej llI kwar-

. tału lbr. ŁFZ uzyskała dobre 
wyndki, mimo stałych trud­
ności spowo<lowanych Illie­
rterminQWOŚcią kooperantów. 
Zwłasu:m Zakłady Elektro­
niczne „Tora:l" w Toruniu, 
które sysłelll6'ł~ ~-

Szkoła nr 127 nazwana imieniem 

n-iiai.ją, się w .rosta.waob ele­
mentów d·la łódizkiej faibryki 
ora.z W·llft!A>Wllllklie Za.kłady 
Optyc:me - IP'l"O'ducenlt -odle­
wów do szylblk.1<iŚCiQ!llierzy -
należą do najuciążliwszych 
kooper8llltóW Ł6dzAtiei Fa:bry 
kd Zega·rów. , 

Ludwiki Wawrzyńs .... iej 
w 1955 r. w we.cr:-szaW'Sllciei 

SzkOl!e Podstawowe-i 11.r <139 
wyibuchł '))Ożar. Ratując dzi>e 
ci z ognia ulegfa cię,żkim po 
iJJa·rzeniom i zmarła w sz.pi­
·t·alu nauczycielka - 43--leotinia 
Ludwika Wawrzyńska. Jej 
bohaterski czyn siał się sym­
bolem ipośwdęcenia i huma· 
nizmu. 

w CflJO.r&.j odbyła. sif: w łlo­
dd u,roczysto6ć nada.nia s~ko 
le Podstawowej nr 12'1' (ul. 
.Ja.r~a 63) imienUI. bohater­
skiej nauczyoielk.i. Wzieli w 
niej udzial. obok przed&tawi­
cieli wła<lz rniej'Slkich rz. wdce­
iprzewodnicząc:vm Prea:. RN 
m. Łodzi - E. Wriblew&kim Astrona.u~ Gordon Oooper wysiada z kahiny „Faith '1" 

na PQkmWr.ie lot misk~ca „Kearsa.rge". . i dz.i~nioowY'<Jh, kuraitor M. 
CAF - radiafoto 

?roces przeciwko Wł. Dębskiemu 
·odroczony 

WCZOll'al.11 w procesie p>rzec.llw­
ko Wl. Dębs!k:iemu s!ldada.t ze-
2!llaillia ostaJtni śwtl.adek. Zyg­
munt K.alwJka,, sJtarz;a.ny w trybie 
dorainyun w innJ'1111 p-rooesie na 
15 laJt więzienia. i alttu.aJm.J.e od­
bywający ka<r-E:' IPI"Zebyw.all: w 
ub. roku z ~ym w SJZiPl­
talu wtęrzriJenln:ym. Dębski ro.lat 
nru wówczas irzekamo opowia­
dać pmebieg ~u, o ld;ótry 
jest oskad0<n~ 

Dnia. 1'1 ma.ja 1963 ?!Olku 
zmarła pe dłu«ioh i oięż­
kioh cierpienJiach, 01P&trzo­
na św. sa.ltl'NDftltami, prze­
żywszy lat 61 nasza na.j­
ukoohafuaa żona., ma.tka 
1 ba.bm 

S. t P~ 

Karla Jerzvfiska 
s MAGIELSKJ.CJI 

nauczyoi~a S1Mooły ~-
starwowej nr 2 VI Łod'Z'i. 

Wyp~ drogich 

Siwtadek K.alW\k.a. ma. poC'Z.ą'l!lco­
wo truidnośc:I. z ro7lpcrz;nal!liem 
Dębsiltie,go, roe potrafi odtwo­
myć ;przebiegu ro=owy; rz:a.s:la- , 
Illia się braikiem pamięci. Sąd 
wobec teg() ujawnia jego ze­
znania. zle>Wne w śledztwie. 

Kawlka !Z€l2l!l.ai1 wted.Yli ~ Dęb­
Skrl. zw.ieneyil się mu„ że pOOej­
:many je&t o zarrno.rdiowanie 
&;letniego dz.ledkla. Sławek Nie­
w ia<i<JlmSiki. przys:z.ecN do niego 
w Wie~ So/boltę oddać 1pienó.ą­
d.ze, = kt6re mi.all: kupić mle­
ko. Na 1pytlaalde K.a'Wl01 oo by­
ło daileii, Dębslki pa:osrul„ by juiz 
o 'lllJC więcej nie ;pyta l,· poaide-
waż żaluJe tego., czego się do­
puśclil:. ~uimaozyt się też,· że 
zrobH to w sta/Ilie lljpOjen:ia 
ailik:oh•olem. Na J>yifanie są.du, 
czy pJ:ZY!PO'D'111Ila sobie i p00trzy­
JTllllje rz:e:zma'l1d.a, zl:oż.olne w śledz­
twie„ ŚWii.adelk KaJWfka. potwll.er­
d=. 

z koleł sąd, wobec zasadnl­
czej rozbieżności. w opiniach 
bieglycil na temat sianu poczy­
talności. >OSkarixmego Jl(l6tana­
wta. po naradzie. ocliroczyć roz­
prawę oraz skierować Dębskie­
go na obserwację w zamknię­
tym zaikladzie psychiatrycznym 
w Gdaii.sml 1UJb w KrakOWJie,, z 
wyłączeniem biegłych lAKlzl. i 
Warszawy. 

Sąd ~n~lł swe postano-

WoźniaJmwllkii., komendant 
ŁK straży Poż=nei. płk. inż. 
MaTian Gwizdka ora.z iprezes 
Ł?.OSP - Z. Maitiu6"1le1W\!dti, 

W uroczystości uczestniczy­
ła delegacja Sri•k>Oły PodS-Śa­
wowej n'l' 139 z Wal'S!Zawy, 

Aresztowania 
w Portugalii 

Wlad!l.e lp()/r'tu,g.alle aa:eszto­
wal:y :re<ź.;rse.ra :llimowego Erne­
sto da Sotll9a. :n.a. gir.anlcy klraju. 
gidy u&tw~ się óo CamlEs.· by 
asystować m;mzy wyśWietlentu 
swego :fi:IJmu „Don Obet'lto'!. 

Siedmiu lrolejamy P<l/l"tlUgał-
6/kidh. skal'zmlych zoota~o w Li­
zbond.e na kaa:y od 16 do 17 rnie 
sięcY więzlentla i [pO!ZJbaiwienae 
pł!"aW poJ.ityic:znych na ~ 
pięciu JaJt.. Osika1rżen.t oni. rzo­
stali o dtziaqalność Jromunistycz­
ną. (PAP) -Demonstracyina parada 

z OlkalZlj! dnia ~ 
sił :zbr-O<jl!lych" odbyła się W SO 
botę w Ber.JdlnJ.e za<lh<l<lnrlun je­
dJna z największych po wojnie 
pairad w-O<jskOJWylC!h ~ o­
kupacYtllllJYIOh USA. 

~acyjiny chMaGaer J)a 
rady podlk:reślał fakt, że po ir.a:z 
piel'WSZY Od 1945 a:. o.dibyiła się 
ona lilie jallc di(>ty>e~s w sek­
torze annerytlcańlslklJm, lecrz w 
bryt~--js:k:llm, w tPObliżu ga:"'1'llcy 
międzY Bel"1iniern rz:achod!Um a 
s!Xl'l.Wą NRD. fi>AiP) 

nam w.włok oclbędmłe ~ w 
niMzielę, dnm 19 mą.ja bir. 
o gods. 16 z kailJiroy omen.­
ta.na ~.-ka.i. na. Dolach. 
o cr.&ym zawiadamiają po­
grąienli w iałobie ,,. 

wien:iie tym„ że jalkkolwiek o­
s~ swynn PZ.aJChOWal!ló.em w 
czasie a:o7lpraiwy . dal kilkalkrot­
nie dowody, Iż jest czlowiektem 
najzupełniej norma!nym, w jed-

nak nie sposób pominąć ()pinii •--------------! bieglych prot. C'wylnara i dr 

MAŻ, SYNOWIE, SYNOWA. 
WNUCZKI I RODZINA 

6765-G 

Uszkiewkz z uwagi na autory­
tet, jaki o00je reprezentują w 
dziedzinie psychiatrii. 

Na wniosek prokU1Tat01l'a sąd 
pas.tanowi~ d.olą.czyć do a•kt s.p.ra­
wy taśmę magnetofonową z na­
gira•niaml zezn;iń qskarżonego 
zlożonymi w śled7ltwie. 

li!lllO'l<~~-~~~~~~~§~$~·~·~·~~44#~~ ... ~~~. 
2 l)ZIENNjliKzłj\Qllf\ł,, ,m. .!!,!!:~l~ 

fbn) 

Ze wziglę.du na s'P6źnioną 
porę zakończenia wczorai­
szych j.mprez - szczel!óło­
we omówienie Ogólnapol­
~kiego Festiwalu Teatrów 
Studenckich zamieścimy w 
numerze wtorkowym. 

-rz. -koleia'.nka !JO.dW'Ikii Wa­
lWrzyńsllciej - p. Rysakową. 

Odsłónięcia fablky ' pamiąt­
kowej, ufundowanej przez 
ŁK S'traży Pożarnej, sprawu­
jącej pail'onoat nad szkoła. do 
ikonll'ł wiceprrz:eW10dniezący 
Prez. RN m. Lodz.i - Edward 
Wri>bl~Id. 

Komenda:n!t ŁK SP - l>łk. 
inż. Ma.rl.ain Gwi7Al:ka wrę­
czył upominki 7 uczniom ZS 
Samochodowej. kitórzy samo­
rzutnie rprzy".ltąip:iłi do J?a.sze­
nia pożaru. wylbuchłeg-o w 
ipoblirż;u ioh szkoły. (jp) 

50-lecie pracy 
1v2munta ntrnstełna 

NoUJq nu ... er 
„N.raju Radu 

Plod l!rylpl>ODlmem ;;Jung" w 
kartotece wywiadU angielskiego 
figurował ll'l<t>ieg, Oleg Pieii.­
k<>wski. Xnteresujące uzupemte­
nle 1ntorma.cJi publilrowanyeh 
podczas głośneg() procesu szple~ 
gowsJl:iego w MoskWl!e znajdzie 
czytelnik w OSłattnłm numerze 
tygodnika .,Kraj Rad". Tam tet 
- zdjęcia ek/SlpOllM6w 87J];>iegow­
skiego nemiosła! 

caJe trzy strony ~uje w 
tym numerze reportaż pióra J. 
Tk.aCZenki i P. Kostkowa o za­
głębiu turos?.owl!l.klm, symbolu 
braterskiej współpracy państw 
socjalistycznych. 

Amatorom „czterech kólek" 
J>(>JeeamY zdjęcie i opis tech­
nl-czny nowego radzieckiego sa-
m<>ehodu dla hi.walldóW 
,,spu,4alik.'lo ~ 

• * • 
Drugi>rli " 1a'Ureatem ·' ~ 

Aleksandirowickie Przeilsie­
bi~· · · Przemysła·· · TeirettO<­
wegio. Może ano IJ)()Chwalic 
się pięknymi wynikami swej 
pracy. Za '))rZedterminowe 
wyk>onanie ;pJanru I p61'rocza 
rulb. ro'k'll i uzyisk~ie nad­
leµszyeh wynik&w w pracy 
zdobyły pierwszą. ~ę we 
wspó!rza.wodniicłiwie międllly-
zaikładowym oiraa: szta.Dda.r 
przechodni Prez. Woj. Rady 
Nairoifowej, Za.rzą,d,u Główne­
go Zwią,21.ku Za.w.odOJW~ Pni. 
cownikó-w Gospolda.rki Komu­
n·a.lnej l l'lnlem.yllła Teren.o­
~ 

„newlzome" mmakl 

·Księżyc 

i deszcz 
M~ JudoWa Pft3'• 

Wilłzuje wiellkie ZDM!lleDie do 
faz Księżyca. Wiele przy!!ilów 
w różnych llra,J.aeh 117Ale7mia 
przewidY'WQll'.liie deszczu Jnl>. 
cUugowwatej llll!IZY od 
czy DOW\łu. Dopiero obecnte, 
nau1m. potwierdza. ~ć 
ludowych obserwacji w tej 
dzied:dnie. w USA 7.badan.o 
zapisy meteorol.Ogów za ones 
50 lat i okazaJo się, :Ze Clibrzy 
mia więlkslziość gwaiłłown:ych 
cluiz«zów l!IP8dła :nazajutrz po 
pełni łllb nowiu. Zdarzały ~ 
także dencze 1'6Wlrlleż o jeden , 
lub d\1lla dllli później,, 8'e , pra­
Wlie Die b3'1o łeb nigdy w 
czasie pier<mll'lleJ l dr1IKie'j 
kwadrry Kfiiężyea. Ploc!obt1le 
się ró~ ctmeje w Au­
stralłł. 

Uezen! australijscy wysunęll 
hii>otezę, że fazy Księżyea ma. 
ją Wpływ na JM)WStaW)IDde w 
atmosferze mikrosk.opi.Jnyeh 
kryształków lodu, wokół kt6-
ryeh kondensuje się para. 

. (S. K.) 

biegały w dJuchu przyjaźni 1 
caiłkowirego zrocz:1ll!'nien.ia, omó 
wioru> sprawy 71Wiązane z ct.a.r 
SJZYJIU rzia.cieśniieniem stoSUillfków 
polslko-węgiierskich ~e =e­
gólnym uwzględn-ieniern pro­
blema.ty<ki gOOJI)<Xl.arczej OII'az 
Illiek>t.óNl asipekty sytuacji mię 
dzyn:airodowej linteresujące oba 
kiraje. 

19 ·rocznica bitwy 
pod Monte Cassino 

W przeddzień 19 rocznicy za­
koii.ezenia. bitwy pod Monte 
Cassino na miejl9Ce walk. w któ 
rych wsławili się żołnier:re p<>l­
scy, przybyły IW:me .osobistości, 
by jak co rok.u oddać hołd p<>­
leglym. :żołnierze wroscy i b 4 

ra.binierzy w galowych mudu­
racil zadą,gnęli warty. 

Nii uroczystość tę przybył m. 
in. ambasador PRL w Rzymie. 
Adam Wlllmami. 

"Tydzień Polski" 
w radio Brema 

Po ~ośni No:rddeuł.sicher 
~ t,.,g0Jd4tiowy cY\kl au­
dytji o Pohsce przygotO'Wllde o­
becnie a:adiJO Brema. w ciąg-U 
„Ty\godn!.a Pdl9kiego'!„ poczyna 
j ąc Od 1.6 mada d:o 1 czerwca 
nadanych lllOOtalllie 45 pooycjł, 
z których więla;rr.ość zootala 
PJI'ZY'.gotowa.ml. przy wsipólud7'ia-
le Po.13kii~o Rad1ia. (PAP) 

Bojkol dyplomatyczny 
USA wobee Haiti 

Jak ~ irzecmJlk De­
partallilenAA.I StamJU USA„ a:ząd 
am~ stosuje od kJillkU 
d'lli „ogran.lic2ony bojlkot dY1Pl<>­
matyazny'l r.u\dU Duvallera. p0 

lega to na nieu>trzyrnywaruu 
przez :pers001eJ. am'basad~ ame­
ryikaJńSkiej żadnych kontaiktóW 
z pnzedstawiclelalllli lr'Ząliu Haiti-I 
oso'blsbościami oficjailnyrni itp. 

(PAP) -
1'merykanskl. zamach 
na wyspę Mauritius 

Iinidyjsk?e. cza.~ISl!ll'() „Blitz" 
fafoNI11Uje, że Stany Zjedno­
c:rone zarnierzają pnzekształ­
cić wy-spę Mauri'łli'UIS ipołooo­
rn.ą w /Zachodniej części Oce-

• ~u ;I:ndy.il*ię_go w ba.ze 'DO"" 
c1śk6'w kieroWalllYch 

NiedaW!no odibyły. się w 
Lo.ndymie rozmowy w sipra4 

wie przy-znania nieziawisłości 
WNP.ie Mal\l.l"ltó.•.is będącej o­
becnie tpTOtektoratem bryiyJ­
S'k>im. W roz.mowach tych 
brał czynny udział a-mbasa~ 
dor USA w Londynie. (PAP) 

Ambicje 
bońskiego ministra 
BońSlt1 l'Illllll<lster obrott1y v-Olll 

Hlł.Sllrel or.z.ina;imil w solbotę VI 
Bonin l!la zebrain:l!tl irererwistóVI 
BuindesweM-y; że "llriarólJce i[l<r00d 
staJwi galbinet>Owi d pall'l:amel!ltO­
Wi iłwniklretne pJ.any milerzaj ą· 
ce do l'Ol'Zlbudowy 1mW. obJIWl)' 
terytoir.!a,lnej. 21eibramne <ldibyto 
sbę z i'llli.cJ.aitywy :flralwji :pairla­
mentar.nej CDU /OSU w Btl!J1• 
d~ 

von Hassel. zaipewinbtb, te Buttl 
OO!JWehirn, do ;rdku J.970 mieć bi: 
dzie a11iolo li imiU.oinów a:ezEII'Wi­
st6W', 
w~~!któ­

re odlbylo się w BOllllll uczestnl 
az:yli cxfioerowie srztaibowi. airnnii 
lądowej, m:airymall'ik:i i lot.n11ctWa 
wo~ BUllldeswełm'y. 

(PAP) 

Gaulliści obradują 
w ml.ej9CO\ll."OŚC:l Asnieres (dep. 

SekWaCiY>) ~ly się w so­
botę Olbrady k!r.wj>OWE(j rad)' 
·UNIR-UDT (~ów) pod~ 
W'OldinActiwem seklretal!1za general 
n.ego tEigo JrUJClhu i równocześ­
nie 19e<Il81tOll'a rz; diepartannenttl 
~.sny, Jacquesa Bawmela. 
W ISesQi ~ 800 delega.­
tów. (!PAP) -Brak porozumienia 
w Addis Abebie 

-Słoń· na plaży 
:Flaie mamk!e ~ w-pili 

tek llllll. plaży w Wjdemoutl'l 
matrwego słani.a wa0żąoego pa· 
nad 2 tony. RI'zY!l>u=a. slę, il: 
naq~a·l Ol!\ U'P't"Zednio do j.a.Jde­
goś cytI1kn.I i zma'l'ł w czasie pO 
d•róży mol'.'Siklej, a jego właści­
ciele ··Wymucild. go. rz:a. burtę. 

~ 

-



Co zrobić z fant em? ZNAKI CZASU 
(Dokończenie ze str. 1) 

DRUGI - NAPOJE 
li' ~thno 1VJl'Dalazku saturatorów t butli z ga7.em, już we 
li' ~nycb _odzlnacb rannych brak na. ogół we wszystkich 
t ~wlskacb napojów chłodzących. I to nawet w tak 
enornowanyeb miej<So()()wościach Jak Spała czy Sulejów. 

OPIEKA SANITAltNA 
k Coniedzielny „naja:r.d" tysięcy turystów nie pociąga Ja· 
l <>ś za sobą zorganizowania w o.środkach wczas.owych se· 
nano'Wych, niedzielnych punktów sanitarnych. Co gorsza, 
c awet lstniejące ośrodki są w tym gorącym okresie ni<!!· 
J iynne. w takim np. Andrespolu dwa ośrodki zdrowia 
Ili w piątek wieczorem zamykają swoje podweje. 

BEZPffiCZE~STWO 
r:r/ut Pradziadowie stwierdzali mądrze, te gdzie ludu gro· 
j ""1a._ tam może być zwada. A w dodatku, gdy gTOmada 
cl!st liczna i nie :ialuje &Obie napojów wyskokowych. Tym 
lasem na tę stronę wczasowo-niedzielnego lllfllalu nie i"'aca Się zbytniej uwagi. To prawda, że do Grotnik zjeż· 
a~a w sukurs miejs-cowym millcjantom Jeden radiowóz, 

e Już np. w Andrespolu i w piątek, t w świątek 5 funk· 
Cfonarluszy MO „obsługuje" olbrzymi teren aż & gromad. 

llównie niedostateczna jest kadra rat.ownlków na pia· 
~'Ch, Są to ludzie przypadkow:I, a w ogóle trudno osią· 

a1111 w razie wypadku. 

INWESTYCJE 
1 l'oza słolicem, wodą t plażą do pełnego 11zczę§ct. po­
/lebne są wycieczkowiczom również takie przybytki jak: 
~aWiarnie, restauracje, deszczochrony, parkingi Itp. Tyeh 
1}'!'8tety mamy tyle, oo na. lekarstwo. A np. w Wiśniowej 
.,,

0rze jest duża sala zupełnie nie wykorzystana. Odpo­
t 

1edni remont mógłby wzbogacić osadę w placówkę kul-
11ra1ao-oś"iatową, szczególnie przydatną w okresie letnim, 
~Y zapełniają się tamtejsze ośrodki wczas.owo-kolonijne. 
1 .Sulejowie z kolei mimo posia&mla placu, planów l ma­
~•rtatu, nie m<Yma rozpocząć budowy kawiarni, gdyż JeJ 
01'!!zt przekracza 200 tys. zł, a więc nie mieści się w do­
llsz.cza1nycb granicach lnwestycyjoych. Ud., itp. 

ZAINTERESOWANIE 
• ~loEl<ioht"Ze jasit, jeśli ro,zw-0jem W{!Z&SIC>wks.k zaiinitere­
i~~ni .są niemał wyłącznie wyjeżdżająiey na weekend 
; Zła.nie i kiJJra il!lstytUJCji, urządrzaiących dlla swych 
~ae°'Wnik&w lUJb czlon.ków ta1kie czy i1n,ne ośro<liki wy­
b CZY<nikowie. Zatkces tego za1ntereoowarua jest bowiem 
ardzo wąski 1 ogra,nioczoiny. P<>i._vteczniejis.ze byłoby na 

~~"llrno zainteresow;rnie ruchem turystyczno-wczasowym 
k acLz, na których te·rertie zna~<i'llja s1<ę atrak.cyjne ośrnd­
s·t WyP<>Cz)"IlkO'We. W tej chwili - jak zwierzał nam 
0

1ę i~en z sekretany MRN - orga1nom wladzy tere-­
z ()\VeJ pr-zyipadają w udzia.le tylko dodait.kowe klopot:y, 
~~·1ązane z trudinościami a.prowiza.cyj~1 czy. komuni­
e •CYJnym1 oraz koszty porząd:kO<Wa.nia terenow wy1po­
zy:nko·.1,iych. Nartiomia....t zys'k z turystyki p1yir;ue naJ.częś-

Cte_J do kieszellii tej niell-cmej grupy Jutdnośc1,, kió_ra od­
naJlllu.je w cenie 500-2.500 zł za &eZOn SIW<>Je mieszik~­
Ota przybywającym z ~dzi turystom h~b za3muie się 
111Y'd1awal!liem tzw. ob1adow domO<Wyich. 

Wydaje .się, 7..e dopó~i ta:mtejsize władze terenowe .me 
d(li~tncgą konkretnego pozytku z ni1edz1e·l:n~h „ naiaz­
dów" turystów (prowadząc lub wydzierża1wia.jąc plaż~, 
P<l•rkin.gi, albo JXJlbie.rając c!Irobne opłaty od a.sob wyinaJ· 
illującyich lokale). dopóty caJy niedizLelny ruch tUJrystycz­
n~ będIZie prrz)'lSiłO'Wiowym piiątym ko~em u ich wozu, 
a im,\12stycje w rodzaju pa1I"ldngów, deszczochronów, 
'~o.życzalni sprzętu itp. zbędn.ymi ł klopotiiwymi 
~~d.sięw·zięciami. 
1 Ja,k !uż powiedrzlel!śmy w. tyitule, trzymamy w dl-cm~ 
~nl Co z nim zrobić? ~ powolać odlrębne pr~ 
t\iębior-st.wo, które by .si~ :Zajęło za.g~;iarowa111.1e·!11 
l administrowa·n.ieim podlodi:1Jk1ch ~za5QIW1sk. A moze 
droaą, ooipowiedlnich uchwal i za1r"Lądzeń obdairzyć w 1;ym 
l:of~esie większymi uprwwmJenJami . w~drze tereilJO'W<e? 
Ą rn.ooe są inne jeszcze dirogi roz~.z.ama tego proble-
l'nti? miast (z róż· ~ast, i;tatystycy stwlerd7.ają, :łe 1/3 ludnośc\ a lf3 czy· 
llYcn wz.gl~ów) w ogóle nie wyje-Ldża na ::i, op, zorganizo­
~I to raz na kilka lat. Dla tych ·ludzi i;e Spełni on 
~·any świąteczny wypoczynek jest nl~::1a ·będą. miały 
<'! awe zadanie, jeśli podlódzkie wczaso dobre 

l><>za piękną. przyroodą, także sprawną ~munlkac!:;' wszy· 
~a<>Patrzenle, różne placóWki ro:orywkowe - czyll 
St!{<>, ...,~ao WYmaga masowy ruch turyetycznY· T U 

-__,, J. s„ „. . 

CfWIAt: 

J 
est rzeczą zrozumiałą, 
że w encyklice poświę­
conej zasadom w s p 6 l­
i st n i en i a nie mogło 
zabraknąć stanowiska 
Kościoła wobec tych 
zjawisk I tendencji spo­

łecznych I politycznych. któ­
re w naszej epoce coraz wy­
raźniej określają oblicze świa 
ta, wobec tych sił i idei, 
które w świadomości milio­
nów są nierozdzielnie związa 
ne z aktywną walką o po­
kój I sprawiedliwość spolecz­
ną. Tym bardziej. że po Ich 
stronie opowiedziało się już 
i z każdym rokiem opowiada 
się coraz więcej katolik6w. 

W rozdziale zatytułowanym 
„Znaki czasu'• encyklika wy 
mienia najważniejsze „cechy 

szech; czy sympatia z jaką 
coraz liczniejsze ośrodki ka­
tolickie na Zacho.lzie odno­
szą się do spobcznych idei 
reprezentowanych przez rewo 
lucyjny ruch robotniczy. 

- Nie moż1'14 utożw.miać fnl· 
szywych teQrii filozofi.cznych, 
co do natu1'1/. poc'iodzenia l 
ce-lu §wi<.l!ta i cz!o<tvieka z 
historycznymi ruch.1mi utwo­
rzonymi w celach elcn-no1n.1cz­
nych, spo·łe<eznych, kultural­
nych, czy polityczny.eh, nawet 
;eśli rowdzieczajq one pow­
stanie tym teoriom l jeszcze 
czerpUł z n.ich inspirac.i< -
czytamy w encyklice „PacP.m 
in terris". - Zresztą. w ta­
kiej mierze w iakiej ru.chy 
te są zgodne ze Nrowymi 

w wielokrotnie podkreślanym 
obowiązku czynnego udziału 
katolików w życiu publicz­
nym dostrzega m')ż!iwość ich 
bezpośredniego od dz i a I y­
w a n i a na życie ~pokcu1e, 
na instytucje społeczne i po­
lityczne. Ale - prawdą ,:iest 
również że w tolerancJJ I 
wolności sumienia upatruje 
także zasadnicze prawo czło­
wieka ( „po-niielc~aż u:szyscy lu 
dzie są równ-t.„ ;eden dru­
Qiemu n.ie może na1'Zucać we 
wnętrznych przeko•iań"). że 
pluralizm świa.topog}ądo\".Y 
traktuje jako fakt, ktory nie 
powinien w :ia.dnym wypad­
ku stanowić dla ka.tolików 
przeszkody w nawiązywaniu 
ścisłej współpracy :a niewie-

charo.kt.(l'Tyzujące naszą epo­
kę". Pierwszą I najważniej­
szą z nich jest - jej zdaniem 
- „ekonomiczny, spole>czny f 
polityczny awans kloo pracu­
jących"; fakt. że skoncentro­
wały one wysiłki na docho­
dzeniu „swych słusznych 
praw ł roszczeń" w dziedzi­
nie ekonomicznej, spolcc?nej, 
politycznej, kulturalnej. Sfor­
mułowania te. po1obnie jak 
stwierdzenie. że narlszedł ko­
niec ery „pań.~tw panuj4.cych 

o 
czyli 

papieskiej encykli~e 
„Pacem in terrisu 

i narodów podl.eglych", jak zasadami rozumu f odpowia-
potępienie kolonializmu oraz dają słusznym noniracjom 
dyskryminacji raso~ej osoby ludzkiej, któż nie 
wskazują na niewatpl1wv P.o- uzn,alby w nich elementów 
stęp w rozwoju politycznych pozytywnych i god>iyd1 apro-
poglądów Kościoła lt!ttolic.kie- baty". 

go. M amy tu wyraźne ro z-
. g ran i cze n i e mię-

Je~nakże spi:awą, . _która clzy problematyką fi-
sk:-ip1la na s.obie n~J"." 1 ększ~ • lozofill'lmą, a sprawa-
zamteresowame swiatowe1 mi należącymi do dzie 
opini-i P':blicznej ~ą. te ~f?r· dz'ny polity<YJnej, ekcmomicz 
mulowama ,encykllk1; . ktore nej i społecznej. Odrzucając. 
dotycza ~osunku. K?sc!~a do zgodnie ze stanowi-;kiem filo­
- mówiąc !Jaiogolmei - zoficznym katolicyzmu -
ruchu • k~u01st:v.czne!{o, . efo ateistyczny światopogl::i:l ru­
zar:a.~n·en1a wspołpra.cy ka- chu komunistycznego (cz<:m1!, 
toh!<o~ z tyn_i rurbem, z ostateczr.ie trudno się dziwić), 
lud~m! o odm1.eu!-1ycb prze- Jan XXIII nie waha si~ za-
kona.111a1tb ~W!a.~o?oglądo- razem uznać l> 0 z y ty w-
wrch. W .tei dz1""<i?.!Ilde enc:v- I'. y c b wartości tkwia"VCh 
klika. ?dbiega daleko. od tra- w jego założeniach i urakty­
dy~v~n1.e antvkom_umstyczi;el ce politycznej. ekonomicznei. 
r;>oht. k1 uoprz~dmcb uan~"': s]'.)ołecznei, kultura1n'=i. Nie 
zy. Od stanowiska en~ykhkt waha sie 'Vyraz:ić im swej 
,.Quam p~ur'ibus" .. mówiącej a p r 0 baty. Zachf'~ać do 
o ,.oh)Jd11eJ ~0<ktr;:11~e ta:k _Z'loo wsp 6 ł pracy z nim; ka­
neiqo lwm1:n1.!mt1 , a działft- tolik6w. 
czy rewoluc:vinego ru<'hu ro-
botniczego nazywającej ;.mo­
rawą za!Nlzia". aż po stan Q.­

wisko zaciPtego wroga socia­
lizmu. profnszystow•lrn na•t"­
wioneyo Piusa XII. któ­
ry przy pomO<'y gróźb i 
kla.tw z'łhrD..Riał katolikom 
jakiejkolwiek wsoólpracy z 
ruchem komuni~tycznvm. a 
nawet socialdemokratyrz-
nym. Jak wiadomo zresztą. 
bezskutecznie. dowodem <'7.e­
/:!O jest m. in. postawa milio­
nów katolików aktvwnie ze1-
angażowanych w socj:ilistycz­
"" budownictwo w ?ol<>cf'. na 
Węgrze<>h i innych krajach 
demokracji ludowej, wyn;lłi 
ostatnich wyborów we Wlo-

A"le - rzecz ~r.ównież 
godna podkreślenia -
odrzucając jako ,,fal­
sz11we" filozoficzne po 
.glądy komunizmu efo. 

tyczące „pochodzenia §wia­
t.a". ;.wiary .czy moralnofoi" 
- papież potępia zarazem, ;a­
ko nie_godne katolików. IT'eto­
dy dyskryminacji ludzi nie­
wierzących. 

To prawda, :!:e w zgodnym 
wgpólżyciu katolikó•v z nie­
wierzącymi bądź ludźmi in­
nych wyznań widzi on naj­
skuteczniejszy środek po­
z y s k a n i a ich dl a Koś­
cioła i wiary. Po.iobnie jak 

rzącyml na necz celów 
ogól n ospołemn ych. 

„Nie<eh więc kat-0.Ucy ba­
czą potwierdza swe sta­
nowisko wyłożone w jednej 
z poprzednich encyklik, „Ma­
ter et magistra" - by pozo­
stali wierni sobie„. Ale rów­
noczesme niech nie kieru1ą 
się tylko własnymi interesa­
mi l ws-pólpra.cują lojalnie we 
wszelkiej sprarwie dobrej sa­
mej w sobie lub mogącej pro 
wa4.zić do dobra". 

O 
bowiązek a k t y w n e 
go uczestnictwa ka­
tolików we wsu6lnei 
pracy nad real;zacją 
ogólnospołecznego 30-

bra., obowiązek tak czesto 
podkreślany w encyklice „Pa 
cem in terris" - nakazuje 
katolikom wznieść się po-

• 
I 

(Dokoilczen!e ze s.lir. H 

n.a z najlepszych swych prac 
z obojętnej dzi.edziny), dzia­
łalność społeczna o charakte­
rze ideowym względnie han­
dlowym na pozio•mie wszech­
ludzikim i w skaili międzuna­
rodowej; źyci.<Y1"1JS. pow.ieść z 
prawdziwego zdarzenia". 

Wydawcy byli t0Lerrancyj11i. 
Jeśli /,to§ nie umie nic napi­
sać, n.i.e posiada nawet wla­
snej fotografii, niech prześle 
clwćby swoje nazwisko. Wte­
dy będzie go to kosztowało 
tylko 21/z szylinga. Za.pomnia-

,,CZARODZIEJSKI'' PIASEK 

z żY1\"ie syntetycznych chemfoy 
WytWOM:yli swodsteg& rodzaju pia­
sek, który ma wlaści~ filtrowa: 
ttia. wody morskiej. Tra.ci ona sole i 
staje si4) roa.t.na do picia. „eza.ro­
dzie,Jski" piaBC>k znajdZ.ie zastos&wa­
ni.e przede wszystkim w żegludze 
nu~rskieJ będzie ekwipunkiem 
ka.id.ej SZllilu.py ra.towm.ezej. 

nośne. Zu:l:yeie pr~du - ~obno -
niewielkie. W ka.zdym razie z :WY· 
liczeń wynik:'• że ~1.:'a.ra;t jest ba.r­
dziej ekonom1CY.lllY mz pu~oe węglo­
we i lokalne c.o. 

kaoji szmególnie w pierwszyeh mie­
siąca.eh życia płodowego promienio­
wanie może wywołać za.burzenia i 
wady wrodzone. Lekarz francuski 
sugeruje, że ograniczając ba.dania 
radiologiczne w praktyee pofożniczej 
do ostatnich 2 miesięcy, w zasadzie 
unika się już niebezpieczeństwa. 
Oczywiście, pr:tyszłe matki powinny 
być poddawane promienioV<.raniu je­
dynie w przypadkach sze.zególn ie 
uzase.dnionych. 

strzelonych przez USA satelitów. 
Stąd też prawdopodobieństwo zetknie 
eia się z meteorytem będzie 80 razy 
większe. Ka:ide zetknięoie się po­
wierzchni skrzydła 7. kawałka.mi ciał 
stałych będzie zarejestrowa.ne. a si­
ła uderzenia I ładunek elektryc 
ny zmierzone. Wyniki pomiarów zo­
sta.ną przekazane na Ziemię. 

FUNDAMENTY ANI DRGNĄ! 

Projekłow.anie fundamentów 'DOO 
1111'.lllyny, odpowiednio odpornych ~a 
d~a.nia, spra.wia. konsłrukto~m Wl!'­
le trudnośoi i nie sa.~ koncizy Ste 
l>ełnym sukcesem ze względu na 
Zbyt dużą limbę wchodzą.cyc~ tu w 
grę pa.ra.metrów i skomplikowaf!e 
łltełody obliczeń. Nowy, znacznie 
lt~y sposób prowadzenia. 
tyeh oblicuń opracowano w ka­
tedrze budownictwa ogólnego Poli­
techniki Gdańskiej. Oparty on jest 
na wykorzystaniu analogii ~iedzy 
dwoma s,ja.w.iskami fi:1ycatynu: d.rga­
nia:nli meehanim:nymi i drganiami 
elekłt'ycsnymi w odpowiedHiO dobra­
nych ukła.dach. Liczy się sizybko, a 
funda.menty a.ni clrgnll·-

ELEKTRYCZNE C:O. 

Inż. :A. Pietrr.ali s Lublina ilkiero.­
"'ał do U:n1ęc1u Patent;qwego J>l"Ojekt 
elektryeJ11nego centralnego ogrzewa­
nia • .Jesł to zespół norm6lnyeh ra.dia­
tnriw, wyp-.2iony w specjalny 
itbio.miozeok na wodę z z.arinst.a.JoWa­
nYln wewnątN grzejnikiem elek· 
tryoznym. pale urządzenifl jesł prze-

ULICZNE „ELEKTROLUK.SY" 

w jednyVI z kra;ko~skich zakła· 
dów pracy przystąpi się d.o prod,'k-
1tji samochodów wyposa.żonycb w 
wielkie odkunaMe do sprzątania 
ulic Będą one działały na zasadzie 
pod~bnej do elektt'?lu.k~"'.· Zbiornik 
sta.roza na ł tony sm.1ec1 l kurzu. 

ODPOJt.NE NA KWAS SIARKOWY 

Jeteli do m:uy, 11 której wyrabia 
się zwykłe 911kło, dodać niewielkie 
ilości nJektórych rza.dkich metali: 
cyrkonu, J.antalu lub litu - to szkło 
sta.je się odporne naiwet na kwas 
siarkowy ta.k ja.k drogie laboratoryj 
ne s-zkło' kwa.rcowe. Można tez je 
nagrzewać do 400 stopni C i gwał­
town.ie oehładzać - nie pęka. Ten 
nowy rodsaj ~la wyn.a.l~iooo w 
Instytucie Cbemu Kne1t1.Ianow Aka­
demii NMik Zwiąlll!ku Radzieckiego. 

PROMIENIE „X" 
A ROZWÓJ Pł.ODU 

Rakotwórcze clziałanie l>r<>mlenio­
wania jonilllująoego w da.lmym ciągu 
jest przedmiotem badań wielu !ilJ)e­
cjalistów oa,łego świata. Pa.ryski pe­
diatra, ar P. Magnin, za.inłeres<>wał 
się szMególnie problemem wpływu 
promieni „')(.." na rozwój pł&du. 
Obserwacje dr Ma.gnin obejmują. pe­
nad 10 łys. d':lieci, Wg, a,utora. pub1i· 

.JAPOŃSKI „SUPEREKSPRES" 

Wkróke nastąpi w Japonii otwar­
cie najnOWO«łleśniejszej linii kolejo­
wej świata. Linfa ta, długości 512 
kilometrów, połą.ozy Tokio z .Joko­
hamą, Nagoją i okręgiem Kioto-­
Osaka-Kobe. Elektryczne supereks­
presy rozwijające szybkość 240 km 
na godz. kursować będą. oo 60 mi­
nut. Pierwszy taki pociąg rozpoczął 
już próbną jazdę. Wyglądem przy­
pomina on rakietę. Wnetrza wago­
nów wyposażone są. w odchylane fo­
tele, słuchawki i radiotelefony. 

SKRZYDLATA STACJA 

Największym niebezt>ieczeństwem 
w podróżach międzyplanetarnych 
jest zetknięo'e się pojazdu kosmicz­
nego z odłamkami meteorytów. Sta­
ny Zjednoezone mają w pn:ysdym 
roku wystrzelić a.ut1>ma.tyezną. staeje 
ko.smiczną wvposaroną w 29-metrowe 
skrzydła, które poozą.tk&WO złożoine 
rozwina się, gdy s.taoja wejd.zle na 
orbitę. Po-wierzchnia tych skrzydeł 
bedzie 80 ra;zy większa od Dowierzch­
ni n,a.jwiększego, :i; ·· d(oitychO'.lias- WY· 

• 

„HISTORIA" ZA 100 LffiÓW 

Na murach wielu staro:iytnych bu-. 
dowli i da.wnych koś.t•ołów we Wło­
szech znaleźć można. apa.ra.ty pn;y­
pomfoa.jaee telefon. W:vsta.rczy wrzu• 
oić 100 lirów i przyłożyć słuchawk 
do u1tha, a. głos nagrany na taśme 
opowie wa.m historie zabytku. Kiedy 
nasta.wicie &dpowiednio łarczę „te.i 
lefonu'', w:vsłucbacie objaśnienia w 
jezyku, ja.ki wam najba.rdziej odpo-. 
wiada. 

MET AC METALOWI NIERÓWNY 

Meta.I technet nie istnieje w nni:v­
rod7.ie. Jest to pierwmy pierwiastek 
chemiczny wytworzony sdueznie 
jeszcze w 1937 roku nrzez bombar 
dowa.nie atomów molibdenu neutro-. 
na.mi. Ilości uzyskanego technetu b:v 
łv do niedawna znikome i w roku 
1960 cena 1 gra.ma. wynosiła 35 tys. 
dola.rów. Teraz produkuje sie ju~ 
dziesiatki kg technetu w cenie 100 
dolarów za gram. Czterotlenek tech 
netu oka.zał sie na..ia.ktywnie.isz:vm 
ze wszvstkich doty1thC'las znanych 
tzw. inhibit·()rów koroo:ii. Woda. za­
wiera;iall$ jedn'l milionowa cze~ć, 
czterotlenku technetu 1>n.estaie dzla 
łać chemicznie na. ja.kiekolwiek me­
ta.le, 

n a d rozbieźn.ości światopo­
glądowe, nie dopuszczać, by 
mogły się one przeradzać w 
przeszkadzają.ce tej z~od· 
nej współpracy antago-
nizmy i k()nf!ikty. 

Odpowiadając na wątpl!· 
wości, jakie - w następstwie 
sprzecznych ze sobą, a na­
wet godzących niejednokrot­
nie w i n te n c j ę papieża 
dyrektyw hierarchii - mo&łJ'.' 
powstać w umysłach częsc1 
wierzacych. Jan XXII! doda· 
je: „Może się przeto zdarzyć, 
te pewne formy wspóld.ziala• 
nia na plm;zczyźnie zadcń 
praktycznych, które d.otyc~­
czas wydawały sit: nłewlaści• 
we lub jałowe, mogą obecnie 
przed<: tawiać realne lco-r~yści 
lub zapowiadać je w przy. 
szlości". 

Nie trzeba dodawać, fo t~ 
wyjaśnienia i zalecenla, mi­
mo ostrości z jaką zostal:r 
wyrażone. są wyraźnym po-' 
parciem dla tej tendencji w 
katolicyźmie. którą okr<;?ś!amv 
mianem „postawy otw'lrtej"~ 

E 
ncyklika ,,Pacem in! 
terris" wyraża szere1' 
idei, które m o g ą, 
osłabić moralny, a n:!.~ 
wet polityczny wpływ 

reakcyjnych, prącycJ;t do _ś~ia. 
towego konfliktu sił m1li.a­
rystycznych Zachodu. Iitóre 
m o g ą, więcej nawet 
po w i n ny przyc7ynic 
się do pogrzebania. szko~li• 
wycb zjawisk w naszym zy ... 
eiu społecz:nym (fanatyzm, 
n!etolerancja) do usunięcia. 
niepotrzebnych zadrai.nień w; 
stosnnkacb między państwem 
a Koociołem w Polsce. Pe d 
warunkiem. oczyw1sc1e. że 
kierownicze koła koś.cielne w 
Polsce nie potraktują ich 
formalnie, że nie zboilcotuią: 
ich tak. jak zboikotow;ily 
wczesmP1<ze 7alecenia i in­
tencje Jana XXIII dotyczące 
czy to a k t y w n e j wal­
ki o pokój, czy wsuółpra(!y 
wierzacycb i ni<>wierzących. 

WJFSLAW MERCm: 

lem bowiem dodać; fe z 
UUNigi na koszt oi;mwowania 
„Emigrafii" wydawcy zmu­
szeni zostali oo pobierani.a. 
opłat od autorów. 

Nie piszę o tym, aby la.two 
sobi.e źartować z emigracji. 
J(j)k wszędzie. są tam ludzie 
ucziciwi, obok Tca.ru:iarzy. Ten 
d.o,/wment zdumiewa jednaik 
niebywałym tupetem i bez-
czelnością obok glębo·kiej 
wiaru autorów w naiwność 
ludzką. Czy odnieśli ialci§ 
sulcce·s? Nie wiem. W swoim 
czasie przestrzegano przed 
nimi n.a lamach prasy polo­
nijnej, doradzając dobrotli­
wie: ;,Panowie! Dobrze wam 
patrzy z oczu. Jesteś.cie mło­
dzi... jesteście zdrowi na cie­
le. prm{Xiopod.obnie siln.i. Jesz 
cze ni.c nie jest stra.:o·ne ! 
We~cie się do jafoiejś innej 
roboty. więc n.p. do wsJ')()m­
nian11ch ,.pojazdów fizycz­
nych". do rzemiosła, albo a..o 
handlu, l.ecz do handlu nie 
„na poziomie wsz-echlu-dzkim". 

Nieste<f.y, nie posluc/Uili tej 
ra.dy. Opowiad<ino mi w Not­
tingham o nowej sferze ich 
działania. Obaj panowie stali 
się gorTiivvmi czytelnilrnmi 
prasy 1>0·lskiej. a w szczegól­
ności dzia.l-u ogłoszeń mafr11-
monialnych. Naiwnym dz!ew­
częto·m. marzac.um o mqżu 
z zagranicy, przesylali do Pol­
ski ofert•t z prot}OZ!JCią malr 
źen.~lcą.· Kied11 dziewczę, c11w1I 
talo przynętę ;,n<rrzR"czon11" 
op/ac-!!ł podróź i wszelkie i.n­
ne lcoszty, po czym svrowadwl 
pannę do swego poltnju. Tu, 
w Annlii już nie był.o mow11 
o małżeństwie. Z{/straszo11e, 
11ie znajq,ce kra..iu dziewczęta 
bułu po pewnym czasie od­
stępouNJ.ne temu, Ido pol<r11l 
:.narzeczonemu" wsz11st•kie 
kosztu i to z grnbą nawin7-
1ur.. Handel ż11wym to1varem? 
W Tcażdmn ba-dź ra?ie coś b(1r 
dzo podobnego. Ci panowie 
nnbili sobie z teno profesi„_. 
Taóra zaintere·sowala na1rnt 
w'/.adze a1>giPls.kie. Przewnż-
11i.e iednaik Polac•1 .•nrou;l(Ldz'1. 
ja dziewczeta. z Polsld w _i(1k 
naiuczciwsz1rch zamiarach. 
Ale są też wyp!!dki. lei.edu 
;.żona z opl.n.•zenia" ro::.cznro­
wuie Pf1 bUźs::ym '/Y>Zt1·~niu. 
Naw.et ślub nie sf'li wt0dy 11.-i 
prz1>szkodzie. malżeńs'wo się 
rozbHa. a 1Vi1LY> przybyl!IL po­
zosfniP n,a bruku. 
;.Różnica miqdz1r możliu,'<>.~­

ci.ą. a ,,.i.e-możli•v.ościa icst m'a 
rn woli" - taki c>1tr.t umi.f'f­
cili pp. Farino i Lc>C'nolsld 
p•yl swoimi portr.Pfarmi. z pnw 
n?ścią sami f P. różni.cę d:aw1u> 
jitż zat<!rli. Woli im nie bral;;1 
naiwnych też, 1ł ·iestef.1t. nie. 

Z. KI~EJN 

' 



DZIAŁO TO SIĘ ZAPANOWANIA 
WŁADYSŁAW A JAGIEŁŁY 

Od czaisu do c"l.BJSU zaglądam do arutyk'Wl!l<rn!. I p;ec, :mrtal duszę meoenru;a, Zakochany w swolT!I 
„Stowo", a>żeby po,S'l\l)erać wśród zma51owanyich zawoozle za.kupi! na'Wet specja·lne C7'Cl0<!1Jki. A~!J­
tann książek. Os.ta.tnio wp.adla mi do ręki pię'k- bawna., ażeby podrrli.eść wa;rtc..ść esitetycz:n<ii -
na ksdążik.a „Zdo>bnictwo książki w twórozości dJDUJkowanycil dlJ.a TBL. 
Wysll?iańsikle.go" Przecława Smolika. Es1>etyicrzm.a Na wyida.tek ten sa>rka•l praiktyC2l?ld.eJS'ZY od 111e-
edyc1a„ zna.k.crn.1ite ilustracje n.a krediowym pa- go u~nólnJk 8 ulec Kiedy jecl!ruLk ZJC>baCLYI 
pieme - !Jnteresu.jąca przede WS!ZY'StkJJm sam.a ··-... z · śnie 
treść W""".a~o ją w r. 1928 Towa=Y'stwo B1b1lo- pierwsze drtiebo, wydJrukowane tym!. .wta Il 
. · ~~ .· avci<>nJkami, za11xi>rrmoal o swolch zastirziezem.ac · 

filów Z..ódmkich. Po1111iosla go dwm.a zawodowa: i on również za· 
Mllodis-ze poko~enie wie o Towa'1"Z.Y15ltwle tym nie raźO<IIY zoot.ał bak.cylem mitlości dllia piękllel 

wiele, a.lbo w ogóle nic. Sądlzę więc, że n<ie od książki„. 
meczy będ'Zle przypo<mnneć 
o diZl.al.alności TBL. 
Zaczęlio się to wszys<\oko 

w r. 19Z7. Rok przerltem sł d I>r'Zyjechal do LodJZi Pr.ze-
claw Smolik - krakow'Slki u z y 
lltera~ . krrytyk i bibHod'il. 
SmO<J1k - późnńejsizy law-
nlk Wyid"Z. Oświaty i Kul-

Of1all'ą tego baok>cy!a ~­
dlo jeszcze klikudmies!ęc:!U 
innych l'tldzi w ~. To­
warzystwo - eks.kluizyWlle 
zres'Ztą sltta.claj ąoe sle 
za.równo z entwzjastó\\I 

Wielkie pobicie 
------------1111 n.ej Jnjcjatywy, sku11>l~ ko-

tury, człowiek pełen og·rom • k e 
l.o siebie grono llhd'ZJi., któ- pl ę n e1 

książki Ja•k i ze sinobóW 
(tych ostatn.iclt ,eprezen· 
towało pairu fab>cyik.antó\\I 
lódlz:kich) - w przeciągtl 
13 Lat swego istnienJa W'J• 
dało sa,e~ cennych <.lJrll' 
ków. Prnza tym orga'!li'Z<l" 
wa.no ocl>C'Zyty, wysta.W'/ 
książek i.td. 

NASZ KORESPONDENT 
WOJENNY DONOSI 

Z GRUNWALDU 

nawet zaczęli brać gó­
rę, w końcu Je<lna.k po 
hici zostali na głowę. 
Prawie wszystkie ry.cer 
stwo legło na. polu lub 
d•OIStało się do niewoli. 
Obozy nieprzyja.cielskie 
7.RB-Obne w wielkie oo­
gactwa i za.paisy p•olski 
żołnierz opanował i 
złupił. Znaleziono z•ś 
w ob·ozi-e krzyż~kim 
kilka wozów, naladowa 
nych samemi dybami i 

okowa.ml, które Krzy­
ża.cy, z pewnośdą ro­
kując sobie zwy.cię:stwo, 
d.o pętania. Polaków, LI 
twlnów i Rusinów Pl"ZY 
gotowali. za. wcześnie 
cieszyli się zwyclę-
stwem, z pychą zaufa­
ni w siebie i niepe>m­
ni, że zwycięstwo Bóg 
przezna.czyl Jagielle. 
Legło w tej bitwie 

50.000 nleprzyjnciela, a 
40.000 wzięW> do niewoli. 

Skończywwzy króllllO 
cllitwy, a. przywdziaw­
szy zbroję, świetnym 
od głowy <Jo nóg okrył 
11ię rynsztunkiem. A 
chl>claż rycerstwo u:szy­
k owane w porządne 
butee wystąpilo już do 
b·oju I Jut nawet poje­
dyncze za.grały harce, 
uwa.tano przedeż za 
rzeełl przyzw-0-ltą, aby 
czekać aż król sam wy 
da. hasło do spotkania. 
J.>oplero, gdy wytrąbio 
no hasło oojowe, wszy­
stk<> wojsko królew­
skie zaśpiewało pieśń 
ojczystą Bogurodzt.ca (jej 
tekst podajemy obok), 
a potem z podniesiony 
mi kopiami pobiegło 
d·o bitwy. W tej sa­
mej chwili obadwa woj 
fika. z g!.ośnym okrzy­
kiem zwarty filę ze s<>­
bą. Tak straszny za 
łeb llp<>tk&niem z wza­
Jemneg-0 U•deu:enia ko­
pii, chrzęstu ścl~raJą­
cych się zbroi i szezę­
ku mleczów powstał 
huk I łomot, że go n.a 
kilka mil w okolicy 
słychać było. Krzyżacy 
przez długi czas wy­
trzymywali n::ta.rcia, a 

/HA-, ER 
UJ nowq.,. qnieździe 

Z wiosną klról za- ja.kJim Stefanem Pa'fl­
wa;rł byl u.kład z nie- cerzem. mies<lCZaninem ------------------------! kra•klow&kim. za klej-

Mądre wystąpienie 

Pawła Włodkowica 
(INF. WŁASNA Z KONSTANCJI) 

Cały świat krześdjański wstrząśndeiy zo­
stał pol:;oko-krzyżackim zatar,E!iem. Bo jakże 
to: zakon chrystusowy w zwadzie ze słul!a 
Chrystusa - Jagielła? O co? Dlacze20? P.o­
n:ektórzy calą winą obłożyli nasze20 k:-óla. 
któren w ich zrozumieniu przeciw działa.!-

. ności kościoła świętego wystą,pił. Dobrze sie 
przeto stało, że do K-onostanc.ii na sobór uczo­
ny nasz Paweł Włodkowic . pojechał i l!fos 
tam m.ądrze zabrał. Dzięki temu s-zlachet­
nemu m~żowi Jagiełło i polska w oczach 
świata oczyszczona została do należnej 
czd przywrócona. 

noty powsitawionw w 
tesitarnencie pir:zez C'lXli­
god>n.ą k>rólową a m.ail-
7.on•kę Jadwigę kwp'l•l 
Wladyslaw o<1 omeg-0 
Steflan.a Pancema ka­
mleniicę o.ra12: plac przy 
uL żY'dowskJ.ej, n.a któ 
ryim tl:> pl<»cu zbu.do­
wane będzie collegium 
d·la na52ego uniwen<>y­
tetu. 22 J:1ipca. 14~0 kiról 
osobiście w un-OC'Zystej 
procesji :'>''l"!'O'Wadrzilt u­
niwerssntet d!o n<>Wiego 
gnl.a-z,da, a dlllia 24 na­
stą,ptiy wpisy do ma­
trykuły u.n1Jwe!'Syt.eckiej. 
Na OZJele u~•o 
imię Władyslawa Jia­
glełly, a po nim w.pi­
sano Pi-0tra Wysrza bi­
fiku,pa k:ra·kowsk'iego, 
Mi.kolada z K>Urowa bi­
skuil)a kujawskiego, Ja­
na z Tęczy.na kasmela­

A cóż w onej Konrl;ancji pawiedział polski 
'J.Czony. Przytaczamy mówienie je20: 

zie111 na krail<ows.kiego, Kle-

Taka 1est 
prawda 

Wiele się sly'SIZy poon 
stowań na dwóch ryce 
rzy ziemi ch.etmińsik.iej 
- -Mhl<:olaja Ryńskie­
go i stami>Sla.wa z Bole 
min.a, l<otórzy walczyld 
pod Gru•nwa.Jdem w sze 
regach k>rzyżackich .J)T.1'e 
ciw Połsce. Godzi się 
więc wyjaśnić, że obaj 
ci :rycer-ze wielkie ma­
ją zastu.gi i chociaż fa'.k 
ty na po'ZÓll" świadczą 
przeciw nl.m, d<J•b<rZY są 
to synowie swej mat:ki 
- Polsoki. Rycerae ci 
dwaa n.a>leźeli do Towa 
rzystwa Jas=z=c:zego i 
praioowaJ.i ta.jemtnie na 
:rzecz ooerwania od 
Krzyżaików Pomorza i 
7j€f!Tli chel!mińskiej. Mi 
klotaj Ryński s,powo:Jo­
w.a:t nawet podda.nie się 
chOTą,!lwi chełmińskiej 
pcd G<Mlnwa!dem za co 
został pó7'niej przez 
Kmyżaików okrutnie za 
moirdowany. Stanis>ta.w 
z BC>lemina za..ś, bę<ią­
cy u-lu·ble11oom mistrza. 
zailron.u Ulricha von Jun 
glal,gen był w irzeC"ZYWi 
S>toścl aige.nrtem ta.jnym 
Jag'l.ełły i walinie się 
pmylożyl clio zwycię­
stwa. Oześć obu dziel­
nY'!ll rycerzom i ohwa 
la ich ro<:Lcm. 

Odpowiedzi 
redakcji 

MACIEJ Z POCIEJO­
WA pl'OSl o radę, Pra­
gnie on za.wl"Zeć zwią­
rek małżeński, a wie­
dzy ndja;klej o białogło­
wa.eh nie posiada. Sbra· 
plonemu garść wiedzy 
dajemy: 

Blarogtowa ma być 
:ramo naiboż.na.., w drz:ień 
;plt'aOO'WliJta, u stolu mą­
dra, miila w p-Oik.O(ju, 
zalWS!Ze oehęct.ożna.. 

C'Zterooh meczy n.ad­
ba,rdzliej pra:gnie bia~o­
gtowa: g'ladkości, do­
sta.tikru, szat i d<J>birego 
s~owa. 

Kiedy biatloglowa ma 
s\ed1em d!zlew'J'Ząit jedn.ą 

rzy, podobn,ie jak on, mieli 
kult dla pię-.k.ne:I ksia,żki i 
SIZUlkali nowyich. form Jej 

I 
U.J)(l<W'mechn'enia. Na•leżeli Wojna położył.a ~res ist· 
dio nich m. J.n . dyrek:toir k • • k • nieniu Towarzystwa. obeC 
bilblioteki lód7.kiej Jan Au- s l q z l nte odirod:zi.lo Silę ano 111 
gustyniaJc. d;virektor gim- nowej :formie jako "I{!ub 
nazjum P. Go<rezy:kows'k:i, M1!ośni!lców Książoki" _ sel' 
dyr. Z. Haj'kiowski, P>r.ze- cja StowaJI"Zys-zenia Bibli<l" 
my-slow:iec M. Rosen.bla>tt, tekalt"ZY Polskich, któ:rego 
dT.ukair'Z L. Ma:z;urklew;cz, łódzki Zair:ząd Okręgpw1 
ks;ęg.amz w. Pfeiffer, 'W-Y- mteśal się w BibJi.Ot,edl 
<ta.wca i tłwmaoz M. Ta>rnows'kil i inno. Oni też Wa~o. r ooo :równiież je&t ekslklurzywine, sk1l 
WSIJ)ólnle 10 kwietnóa 1927 r. PO•wotaU do życia plarjąc bilbliote:ka.TZy, ksl~a;rzy, d!rutk.alrzy, m1~ośni' 
ToWl!loizystwo Prrzyj.aJCiól: Bi bUofilów w Lodlzi. ków eks!ibryl;;ów i zaipalonych bibliofilów. orga· 

Ple>I"ws:zą książką, wydaną przez nie, byla ni"Zuje ono odczyty, aukcje książki ltd. Prze' 
baroizo oerma pf.JIZycja, śWiadcząca o wyso•kiej wodniczącY'Ill jego jest Michał Kuna, wiloedyreilC' 
kuQtun-,z,e i d 'O•bicym smaku edyto•rów - „Ek.shbiry- tor Bibliot.Eik;i U'lliwersyteckiej. 
sy K.a.ro>la HiUe!"a", ut.a.lentowainego, a pnzy tym Kl l>O'w! 

1 w sposób nowoczesny po0::!ch.·od:zącego do zagad- Ksią~ki 1 ;;,,.s;' _ZW. ązku 2 Dnl,:ru . Ośw.1.~ 
nień plaistyiki, .g.:a1'lka lóc!Jz,kie,go. Odbi:to i'\ w pracy. PI""'f'Y, któ~Jda: J:f -:~e 

I DruG<:aimi Polskiej L. Ma.'ZW'krewd.c:z.a 1 S-iki w I ,,irozwijanie w spolecreńs-twle zaitnil<l'Wmlia dO 

Lud.omllI' Mazurkiewicz to jedna z cie!kaw>S!l.ych ' 

I 
Lod:zi. ks'.ążkli" 

Pootaici Towa;rzysitwa. Z '.ZBlWOOU księgam 1 kil- M. JAGOSZEWSKJ 

Ostatnie dzieło Felliniego 
Fellini usiłuje opowied~eł. 

Nieci.erp!.i wie oczekiwany w can.nes ti>lun Feliiniego pt. 
;,Osiem i pól'', wyswrretlany będJZ1e na galowej :projekcji 
z Clka·zji zakończenia festiwalu. Zwolel!lnicy „Dolce vita" 
w s;moikingach. i wiec"ZOII'O wych su>knnach, sipodziewający 
się d.res7'C!Zy emocji na pewno rozczarują się. „Osiem i pól" 
nie je&t bowiem fi>lmem sensacyjnym, To n.a.wet nie jest 
fHm - twleTd!zi Fellini, kt ó;ry w to właś·nie dJZieło wł.ożył 
wszystkie swO\l:e O•bsesje i mar.zen.La. 

W DOMU FELLIN1EGO 

Mieszka. w rzymskiej dziełni­
ey Parloli. Miesz;kanie z tara­
sem - takie jak większ.ość 
rzymskich mieszkań. Mieszezań 
skie, bezbarwne, bez.osobowe. 
Solidne, dol>1-ze utrzymane. Giul 
lietta. J\<Iassina jest chyba. dosko 
nalą panią domu. Liczylam na 
trochę niepokoju, batrokowe nie 
co wnętrze, bezsensowne rreź­
by. Nie, nic tylko froterują.ce 
podłogi poko,jów!ki. 

Biblloteka mowt sama za. sie­
bie. Ani j<ldnej powieści. Dzie· 
ła teatralne, filmowe, albumy 
ma.larskieh reprodUkcji„. Felli­
ni śledzi mój wzrok. Kończy 
właśnie dyktowa.nie swojej pocz 
ty. Formuły uprzejmościowe ro 
ją<:e się od spies:z>CZeń i super­
latywów, 

„WYWIAD" z FELLINIM 

dza.ju poufałości, atmosfery 
sztucznej, starej przyjaźni „po 
Wl·osku". Na jOOnY= -ze skrzy­
ż.owań sięgamy do pow.aż.Jliej· 
ISZYCh tematów. 

- ZobM:Zysiz: film i powiesz 
jak wszyscy: co n.am teraz Fel­
lini jesuze poka.2e? - mówi. 
A ja. mam jeMA:U coś do po­
wiedzenia. 

- Twój n..-wy film ,l<!st bar· 
dzo a.ntykatolidd. 

- Bard7.0. Myślałem. że nie 
będzie tutaj tolerowany. Ale nu 
wy papież na.<J.ał n-owy łA:>n. 

bi~~~ ~~!."? twóJ mm pu 
- Lepiej niż myślałem. s"­

dzilem, że film nie ehwYd. Ale 
omylilem l!!ię. Doista.łem dziwne 
listy od lUdzi ZWII'Mla.jących się 
do mnie jak do ojca. duchow­
nego albo psychoanalityka. Po­
myślałem, że piszą tadl: pod 
wpływem filmu, a. potem Im 
będzie ghlplo, dl.Mego nie mia­
łem odwag.i odpiflać. 

treść filmu: to hisooria reżYl!'ł; 
ra. !Urnowego przeżywając".!f 0 
kryzys i w pracy i w żY'" 
prywatnym. Plsząc seenariu6~ 
wymyśla. sekwencje, w któtf

9 ludzie opusz.czają ziemię. CJl , 
1Ud7lkość la.duje się n.a olbd~ 
rnią rakietę. Ale reżyser nie ~ 
tra.fi skonkretyzo<Wać swoi 

1 myśli. Opowiada więc bajki :;,. 
wet producentowi, obSa.dza •· 
le, urządza konferenc,ie pr""! 
we. Wszystko dl.a świętego ~~i 
koju, bo ma nadzieję, że J.,.. 
chwila. znajdzie rozwlązaJ1lC• 
Ale l"<nWlązanle nie przycho<lij.~ 
Filmu się nie k.ręci. Dek<>r~ 
nIBzczeją na. wletl"Ze i cleszczU"' 

O filmie „Osiem i pół" ~_! 
ra.via napisał: „Po>dstaw0<wą "'. 
chą wspólC?..esnej kUltury 111{ 
daj!) się być nerwica. be2lsiJllC~ 
cf, rozpad zdolności twórcz~ 1'. 
wynikający z braku witamOś"1• Realizm pow.!,nien by<' si11il';, 
Bzy od Jakiejkolwiek bezsilll~ 
ci> Kiedy artysta nie ma. l 
nte do powiedzenia, tnQrie za1"'' 
s:r.e opowiedzieć dla.czego 1)18 

DJ.a n!.c do powiedzenia.. To ..,w 
śnie czyni Fellini dają.c pię"t11 
dowó-d wttalnośel. Film jest 11e1 

lłtośn~ czasami. aż żenuj~ 
szczery. 
Na podst. aa:t. Michele MamceBu~ 
zaJml~cxnego w l'Expres9 

- „.Jakie prawo stoi za podbojem 
słowiańskich? - pytał. 

- Nada•nie cesarza niemieckie20? 
- A jaką w 02óle władze nad „niewier-

nyrnł'' m~ ce~1rz? 
- .Jedyr:e w.skutek uz.urpac.ii. Ani bowiem 

z woli Bożej objawionej nie2dyś lu<lziom. 
ani przez Zl!odę tych, którzy są rządzeni -
lecz tylko w ten trzeci sposób przez 2wałt 
i tyranię". 

m-ensa 'Z MO'siko'1"ZO!Wa 
po<lka•nclerzego k0tro111-
nego orarz 1.2 prala•tów 
i kanoni,ków, 218 probooz 
czów i 205 żaków. 26 
l• pe.a. "Zostal wy-gotowa­
ny przywilej erek.cyjny 
i cd:byl się pierwszy wy 
kład z prawa ka'flonicz 
nego mia-ny p.rae-z bi-
skupa Piotra Wys-za. I 

~;;;_·;;1 
rzadko cnotliwa będlzie. 

Nado>l>ny to jest po­
sa,g bialQgłowie, gdy 
cieha w &prawach i ci­
cha w it'oa:mowie. 

- Jedziesz ze mną do fryzje­
ra? 

Zwra.ca się do mnie per ty. 
Odmawia u.dzielenia tradycyjne 
go wywiadU-.l'IOZIDOWy. 

- Pójdziemy raczej się przejść. 
czuje się doskonale w swoim 

zlel·onym „Ja.gu.arze'', w tłoku 
WĄ"1utkich rzymskich Uliczek 
Zwraea.m się również do nieg·o 
per tY· Stwarza. to OOś w ro-

opr. p. a. 
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CYRIL HARE 

·-
MORDERSTWO 
PO ANGIELSKU 

(51) 

-· 
Przełożyła: MARIA SZT AKIELSKA 

Rogers spojrzał z góry na małą. p!'zy­
garbioną figurkę: 

- Mówiłem j·.lż panu - rzekł cierpliwie 
- że przestałem zajmować s.ię tą 51prawą. 
Po prostu przekaż~ im mój raport, a dalej 
niech się sami kłapoczą. 

- Pa~~ki l"aPOrt, tak„. tak„ Czy jest już 
zupełnie kompletny? 

!!_oger-s opróżnił swój kieliszek i spojnał 
na zęgatek. 

- .Jes~ze nie cal!de.m - odparł - ale 
już niewiele zo.sta ło do dodaaria. 

Dr Bottwink także wychylił swój kieli­
szek, ale w przedwieństwie do Rogersa nie 
odstawiał go. Się~ po ka.rafkę i powtórnie 
napełnił kieli1szek. 

- Ni.e rozumiem - zauważył - dfa.cze­
go tutejsza policja (niewatDi.iwie zresztą 
wspaniali chłopcy) miałaby mieć więcej da­
Jl.vch do rozwiązania tej sprawy niż pan. 

Sierżanit wzrusz;a ramionami. 

- Dec..rzja ·W tej spr_awie nie należy do 
lllJll.ie I - uciął. • 

- Sądzę, dQktorze Bott.wi.n:k r1,ucił 
opryskliwie Juliusz - że byłoby nie na 
m.i,ej,scu, gdyby pa•n, czy k>to~olwiek inny 
zaczął dyiktg,wać s.ierżantowi co ma robić, 
a cze-go nie robić. Sierżant zna swoje obo­
wiązki i jestem pewny, że ,przy ich wykony­
waniu nie potrzebuje doradców. 

- Jak 'J)an U'V'•aża. sir .Juliuszu. Dookonale 
zdaję s~",le spra·wę, jak istotne znacze·nle 
przywiąz.i.je sie w tym kraju do tego, aby 
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każdy z.nał swoje miejS<:e. A ja z pewnością 
nigdy nie na1e-żałem do ludzi, którzv by 
.wieli prawo dyktować cos komwwlwiek. Po 
prostu przyszło mi do głowy, że byłoby ko­
rzystne dJ!~ zawodowei opinii sierżanta, gdy­
by mó.gł prze~arnć kolegom nie tylko suchy 
ra.port, ale także swoją interpretację fak­
tów. Ale jeśli wtrącanie się do tych s.praw 
jest niewłaściwe z mojej strony, nie po­
wiem nic wiecej. 
Upłyi1ęło nieco czasu, zanim znaczenie tych 

svtywnych, pedant..yczinych zdań dotarło do 
otepiałych v.rskute>k w7ruszeń i zmeczenia 
m6z2ownic. Kamili; pierW5za wy,powiedzfa­
ła głośno swą myśl: 

- Doktorze Bottwi111kl Źapytała nie-
rrrzecznie - czyż.by pan wiedział, kto zabił 
Robe:rta? 

- Oczywiście. Wypił tr~hę sherry 
i dodał: I lorda Warbeok. I panią 
Carstairs . We wszystkich trzech wyipadkach 
była to jedna i ta &arna osoba. 
Ciszę Przeciął ostry dźwięk. Zuzanna opuś­

ciła kielfszek, który roz,bił się u jej stóp. 
Briggs podniósll: się ze swego mie;.;ca koło 
d!r7Jwii i &pokojrrni.e UIPl':ząitnąl kiawaJJki 6l'llkila. 
Nikt się nie porusiZył. Dr Bottwink zaledwie 
rzucił okiem, by stiw'ierdzić przyczynę hała­

S'll. Obracał w palcach swój na w.pół opróż­
niony -kieliszek. wrpatrując się weń z zamy­
ślonym uśmiechem. Nie <>kazywał chęci mó­
wienia. 

- Dalej, da.Jej, dokitorze BofJtwin.kl 
gJHa Kami11a. 

- Co <pan :na to, sir Ju:liuszu? Czy to bę­
drne na miejsca, żebym mówił dalej? A ra­
czej - zwr6ci1: się do Rogersa - ponieważ 
to jest -czysto policyjna dziedzina. może 
sierżant ze·chce mi dcYra<lzić, czy nie po­
winienem zachowl)Ć swoich uwag dila właś­
ciw_x.ch wła:dz, które niedługo tu się zja·wią? 

Sierżant Rogers zaczel'lw.ieatił się mocno 
i z trudem wyk.p:.tusił: 

- Sądziłem., że powiedział mi rpal!l poprze_g­
nio wszy>stlro, co 1)an ·Wie. Jeśli ma pan ja­
kieś nowe informacje, może je pan oczy­
wiś.Cie zachować na razie -przy sobie i prze­
kazać oficerowi, który będzie prowadził 
spirawę. Ale w1tedy będzie ,pą,n musiał .wy-
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jaśnić, d.laczeg<> z początku próbował je pan 
za,taić. 

· - Nie ma mowy o zatajeniu, $ierżancie . 
Powiem mu to samo, co powiedziałem już 
I!anu. Powiem mu. aby przeczytał stbie ;i;y­
ciorys Williama Pitta. 

!_l.z_ucił okiem na półki z k.s1ąż.kami J do­
dał: 

- Pal!l, zdaje sie, nie posłuchał mojej ra­
dy w tej sprawie? Nie za"ladał pan ·do tej 
małej pracy lCl'rda Rosebery? 

- .Nie! - odparł krótko Rogers. 
Szkoda. Ąle jeszcze nie jest za późno. 

- Co to za bzdury na temat Williama 
Pitt~? - warknął sir Juliusz. - Są<lziłem, 
że ma p::n jak~~ teorię wyjaśniającą śmierć 
me':,2 meszczęshweg-o krewniaka który 
z:marł OS't1!-tn.ie_i nocy. A tymczase~ pan za­
czyna z mneJ beczki i Olpowia<la o kimś, 
kt·o umarł s.to lat temu? 

-'Na ddbrą &prawę - więcej niż sto lat 
tem·.i. $.ciśle mówiąc w 1806 roku. Ale to 
ba~dzo krbtki okres w historii takie.1<0 kra­
ju jak Anglia, gdzie przeszłość w dalszym 
ciagu wPływa na ter~źniejszość - z bar­
d:?O opłakanym skutkiem? 

- .Jeśli pan ta:k sadzi, nic pan nie wie 
o WL"'PÓłczes.nej Anglii! 

- Czyżby? A więc pozwólcie państwo po-I 
wiedzieć sq.bie, że wy za to nic nie wiecia 
o hi1s>toril Anglii! W wyniku waszej obo­
jętno.~ci w stosunku do własnei p.rzeszlości, 
wa:sza współczesna Anglia usiana jest sta­
rożytnymi anachronizmami. .Jako badacz sta­
rożytności ?._owiniel!lem cieszyć s:lę z takie­
f_Q sta.nu rzeczy. Ale kiedy widzę, że za­
niedJban.ie przeprowadzenia µrootej reformy, 
której konieg:ność była jasna już od 1789 ro­
ku - jeśli nie wcześniej, kosztuje teraz ten 
kra! aż trzy lud7,kie życia - my.slę, że wasz 
narad poSJUwa za daleko swój konserwatyzm! 

Dr Bottwi.n•k wyczuł wyraźnie, że ostat­
nim puiniktem swego ex.pose kompletcie po­
ginebił przedW111ików. Nie był-o już nic do 
dodania. Postawił swój kieliszek na tacy 
i zmierwł ku drzwiom, J<dv Kamilla, z wy­
ra_zem sipokojnei d.ete:min::cji na twarzy, 
chwyciła l!O za ramię 1 pociągnęła z powro­
tem l!la środek pdkoju. 

\Da®zy oi'l.I? n:a.sitaipi} 
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Pmlomo: 1. Płaik Lub koń. 4; 
Reod."Zaj kroj.u sa:>ódnicy. 7. wod 
na roślina <> wonnych dużYC~ 
kwiatach. 9. Wrota. 11. Bud!Uiz, 
w ziemi wos!rowe gniaoo.a. , 
Włoska WYSfPa n.a MO!r'ZU $iróÓ~ 
zlemnY1Ill. 14. Zmysł. 15. ple~, 
:!:al<llbna u sitaa:>ożytn.ych W·~ 
mia.n. 16. Broń biała. 17. BY"~, 
mles2lk.a.LI).y, bywa czeikolado"1 t,; 
19. Ba:roo:netr metalowy. 23. 131; 
myślllwsGct. 24. Norgi zająca. 2~ 
Leg-end.a;rl!ly król Asyrii, !11 , 
Sernilraanl<:ly. 2'6. Doplyw pudJ)I 
ju lu·b Noteci • 

Pl<mowo. 1. Tań.oorn skl-011!?i 
ojczym.a do wyd.an.la wyro"~ 
śmierci. 2. Polityk an,giel51''; 
pr:reci.wnEk N.apolecm.a. 3. W8i 
rowny obóz KOIZ.aków na sictj(l 
Za:porooiktej. 4. ;Nowo-zeJand'Z 
ptak n1e!Ott. 5. MJJneral Iu.b tl<B; 
nlna bawielni.al!la. 6. Smrodli'\ 
powietrne. 8. Tkanina ·pocto!J!l, 
d :> baJtysitu. 10. Motyl hodo"-"8 

ny. 12. Zaloode :rzeczne. 16. :i<o; 
plec-mo,g'!Ła. 18. ChOiI'oba d!I'Ó• 
moc=wy<ch lub żólcJJowych. t~· 
Pierwszy kaptan izrae!slki. 2 · 
Np. „,Iliada''. :n. Su•bstancja ..,rJ 
d"Zlelooa na skutek strą.ca111»· 
22. Dootoj1niilc w republice -we­
necikiej i genueńskiej. 
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I Kącik językowy I 
I Jedzie peleton(?) i 
§ Od killku lat, gidy o<lbywa się jakiś wySC'lig kolalI'ski, ~ 

-
§ a ,głównie w majiu., padm.as Wyścigu Potl<aoju, w :radio, tele- _§ 

Wlzji, na uJ'ica,ch i w trarrnwajach, wszędzie, gd,,;ie rOfllma-§ Wiają kiibice, slyS>Zymy wyiraiz peleton. Wid-zimy go na ~ 
- szpaltach gazet prawie tak czę.sto, jak częs'1lo zawod.nicy 
:S j.a1ją w gr'Utpie czy w grupach. Skąd 'WlZią1: się w naszym § 
§ j ęi:yku? Podo0,bJno pierwisi poolużyai się nim sprawoizdiaiwcy § 
::: rad1owi podczas jednego z Wyścigó'W P<>koi'll. Wyira'L, im- -
E: J;><J<rt<>wamy z języka :firalrlCusk:iego, chwycił. Co znaczy on § 
~ ~aJ:,'ok~,p~f~~~~~ ~ę~~k~~~d~~~~ ~~„~~~hy~rn- ~ 
S Z fra.ncu,,;kiego ,;pelOltoin" sk()II1ZystaJliśmy juli: raiz wtedy,• =: 
::::: gdy unowocreśnia[iśmy Oirgla<ILizację armii; dla nowych jed- = 
E: nostek: potmrebne nam były pilnie nQ!We nao:wy, Br:zejęl1śmy =: 
§'§ m. in.. na-zwę dla peW1Tuej jednostki wojskowej, talkiej, jalką § 
- miala też armia :frall1CU5ika. Nam „pluton" nie jest nico:y:m -
E: innym tylko :flral!lOUsk!im. „pelOltOn'' - okire.śl'Cmą l!i=bowo E: 

----:::
§_ grupką ltudtzi. ---===~ C-zy i tym raizem1 w d!rug!ej poołO"Wie XX w..,. sięg.nięciie do 

obcego źróclJla byro =sadlltiolrle po<lml.ebą stw0<11Zenia n.owego 
terminu? Wydaje się, że nie. We Fra.ncji W\PII"a•w<lfile słowo 

S to uźyw.Mle jest jalko o.kreślenie kolarzy, jadących gircana- =: 
~ dął a.Le nie zapOOll!Iliijmy„ że po :erarncusiku „pelo.ton", to po ~ 
::: prostu ;,grupa". A przecież slowlll.i:k naSIZ 21na gnomadę, ko- = 
~ lumn.ę, g'I'Uj!'.>ę, wyTI'ao:y, których znac-zenie polkrywa się !Ile =: 
;::: znaczeniem francuskiego „pelo:tOlrl". Nie było więc kon.lecz- =: 
:::: noSci wprowad-zallLila. go oo ternni·no1oigii sportowej. = 

-~- W ,;SłO'W'nhlru wyroizów oibcych" PIW, wyd. w ir. 1959; -=§ 
~ umiE!ISIZJC7JOny j'llrż jesit wyiraiz peleton o: d0ipislkiem „sipOirt" 
:::: i wyttUJll1a<=J.y: w wy5Jcigu ko1a!L'ski:m większa, gil:ÓWlrla gru- = 
~ pa kolanzy. := 
;::: W czasie, gdiy srownllk: IOO!iesitrowal n<OW>e o:jawilSlko języiko- = 
SE \Ve, można by!lo wnJ-oskować, że ,,peleton" jest pewnym 5 
~ ułatwieniem d!la spra:w100d.awców: 12Jamia..t uiywać dJwóch § 
-

::::: ~Ytrazów „główna girupa", moŻiDa użyć jednego. Spój=ny __ _ 
:::: Jednalk, jalk: się' „peletOiD." w ~ rLlllledrwie C'Zterech lat = 
:::: roo:kręc:ill:! Dziś to już niie tyJik:o „,,większa, głów.na grupa = ES kolany". Słyszyuny: „czołowy peletool., rzi&>rżomy z 18 zawod- ~ 
:::::: ników. wypnz.edza g~ówny peletOJJ. o 5 m:imut". c-zy>tamy = 
:::: taJd:e o ~.croteroooo1bowym peJetorue" i ;,an<My;m peletonie" = 
~-:::: (~, zgodnie a.e sJdorun,ością nac;u;ego jęey!ka do zdJrob- __ § 

n.ień, spotkać moźn.a, choć jalk:by jes!ZJC'Ze w cu<llzys!O<W:ie; 
~ „pelet0<11ik"). ZIILacrz:en.ie Słoiwa ,,;peleton" !rOIZ5rZierzy'lo się. § 
:::;: Dlatego wymaga ono dodawal!tia odil>OM'iedm:ich P'l'ZY!lniotmi- =: 
~ ków i nie staiilowl już, przeWlaŻ'Il1e, wyigiodnego, jednowyira- =: 
:::: zowego o.k:reślenia. Mimo to na<Stre ·;,@I1!1~" i · g:romaid:ki" =: 
:::: często d.luigo czekalią, :ruim izechcą i!Ch u~yć sipr~wOIZda.wcy. = 
E: Czy chla~ego taik l".atwo pirzyjęło się u nas to slowo, że =: 
:::;: należy do języlka klraou•,, kt6<cy ma. na1Sltarr'S'Zą iDl8. świecie E 
:::: tradycję wieloeta1P1owych WyijoiJgów lko1airskroh (TOłl.bl' de = 
~ Framce)? Co:y dtl:aitego, że jego obcy di:i;w;ięlk k<>jamy nam :;:: 
~ slę o: międxymairodowynn chairalkberem Wi-e!ldego „,wyśct- __ § 
~ gu"? A imoie dJategio,, że chcemy podkreślić od<rętmość lro-
~ 1-0ir<YWej, ruch.fl.wej g'l'UJPy kolatI'IZ'Y oo wmysłjkicn i<ILDyich § 
=::::!_ grup? A może w.reszicie tY'!ko d-laitego.1 że lubimy 1<'lWWinkli",' =:_ 

Mbo że nie zastanaiwiająic się, mówi.lmy ta.k, jaik mówią iiilllli? 
~ „Peleton", jak kialżida Jmlll.O'Waoja języ.Jrow1a1 ma., OJPI'ÓCt2: § 
:::: biernych u.ży>tilrowników; talkże swyoh o:W10lenniików i wiro- = 
~ gów. E§ 
:::::: Czy kibice Wyślciigu Poaroau - azy,tetnicy ~ D!"zllenindJka•i - = ES SPQstn.egU, że w 6!!>Ta1Wo1Zda1ni11.1c:h tej gao:ety ;,,,e ma &Iowa ~ 
;::: ,.pe1.eboa:t"? Nasi d2lienmk.alnre ~1't<>Wl są jego pr.zeci!Wnd- = S kami. Uwa·:t.aoą, że nie,pollrrbebnie wpoowaidJ2!a się jes=ze je- § 
:::: den wyirarz; oudrrozJ.emSki do tenn!inolqgii. 5,!)0l"1:Qwej. Nie oo- = 
:::: strzegają go więc, poou:nijają, u.żywadąc !POllskich odl!>O'Wiedni- = § ków. - Cielkawe, czy za1!nlbelresowaini wyśctgiem odczA.t'Wa,ją § 
:::: w spra'WOIZ>d8Jlliach ,,DZien.rulk.a.,.. brallc s,o;>eleto1I1U '"ł = 
S Inn.a spll.181Wa.,1 że d 101Pieoo czas pc<lta0EI, ezy ;ua>elebOn" jesit .§ 
:::: tyl1ro modnym ~arrem.,· który zja'W'Jł się pr.zejścJ.~„ c:z:Y = 
::::::: też weild'Zle do Jęeyka ~ n.a &tale, 21Wiąizany z hi- = 
§§ storią Wyśc.lgów Poilroju. H. BODALS'KA E - -1111111111111111111111111llR11111111111111111111111111111 'UllJll I lllllllllllllllllllllllUlllllllllllllllRll Hii. 

Społeczeńst(l)o Łodzi 2odnie uczciło Honorowe Odznaki 
m. Łodzi 

za zasługi 
prof. dr Jadwigi Szustrowej 

. , 
pam1~c 

W oz.ora.j w Ł111dq;i przed 
gma.chem Przychodni 
Przeciwgruźlicze] przy 

ul. Moniuszki 7-9 odbyła się 
uroczystość odsłonięcia. tabli­
cy pamiątkowej ku ozoi jed­
nej z naJ<>f!arn!ejszyeh le­
ka.rek - sp·ołooan!C2Jek nasze­
go miasta prod'. d·r med. Jad­
wigi Szusitrowej, zmarłej 
prze,d dwoma laity. 
UroczY'stość otworzył P'rze­

wod.nkzący PrezydiUl!l1 Spo-

łecznegio Komitetu Walki z 
Gruźlicą Sł. Nie~ielski 
stwierdzając, że tablica jest 
wyrazem szacunku i czlCi ja­
kimi darzy miaisbo niezaipom­
nlaną postać bojowniCZJki o 
.zdrowie jego mieszkańców. 

Nastęt>nle odsłonięcia tabli 
cy doloonał ;przewodniczący· 
Prez. RN m. Lodzi - mgr 
Edwa.rd Kazmiercrm.k w obec 
n<iśC'i I sekretarza KŁ PZPR 

Odznaczenie zasłużonych strażaków 

Uroczyste 
>>Dni Ochrony 

zakończenie 
Przeciwpożarowe i« 

Wcz.oraj zakończyły sie o­
ficjalnie „Dni Ochrony Prze_ 
ci wpożarowe.i" w Lod'z:i. Z 
tej okazji, w Prezydium RN 
m. Łodzi odbyła się uroczy­
stość wręczenia zasłużonym 
s.tra żakom Honorowych Od­
znak m. Łodzi. otrzymali je: 
st. ogn. Kazimierz Lu:brań­
skii, k1pt. Emamrnl Sn<iwar­
ski, st. ogn. Władysław 
Szczawiński i .Mfons Wam­
lewski. 

Aktr.i dekol'ac}ii dokonał 
wiceprzewodniczący Prez. 
RN m. Łodri Edward 
Wróblewski, który jeclJn<icze­
śnie w krótkim. sel"d.ecznym 
przemówieniu podziekował 
strar.i:aikom za ofiarną służbe 
w walce z żywti-Ol:em. 

Podczas itej same.i UT"Oczy­
sbości -prezes Oddzda~ Miej­
skjego Zwią,zku Ochotniczych 
Stra·:i;y Poża.rnyich - Zbig­
llliew Matuszewski wreczył 
w imieniu ZG Związku dłu­
goletnim działaczom sitraźy 
odznaczenia za WYS!łtlil!e lat. 
otrzymaJ.i je: 

Za. wysługę 40- W w DOiwr­
niollwlie: 

będą ·się im1P!'ezy kończące 
„Dni Ochrony Przeciwpoża­
rowej": pokazy gaszenia 
ognia, „zgaduj-z,gad'lllle". wy­
stępy artystów, zabawy ta­
neczne. Roz;pocz;na się one w 
godziinach po.południo'wych. 

(jp) 

®POGODA 
Jak rprzewidlują symoptycy 

PIHM, dziś w ŁodZJi za­
cllmurzenle będzie um.iaTk<>­
wane, cześcioWTO duże z prze­
lotnymi ooodami. Te:mpera­
tura minim!!!ll!la Qlk. 6 st. C, 
anaksyma,lna oGt. 15 st. C. 
Wiatry z kierunków zachod­
nich sła'be i uanial'lkowane. 

Jutro 'Począ11kowo zaohmu~ I 
.rzeitie duże .z przelotnymi o­
padami, w ciąl!U d:nia więk­
sze przejaśnienia. 

Micha.liny Ta.ta.rkówny­
Majkowskiej, przewodniczące 
go LK FJN d•r L. Niteckie­
g<>, posła E. Ajnenkiela., rek­
tora AM prof. dr M. Stefa.­
n~wskiego, kierownictwa Wy 
działu Zdrowia i Opieki Spo­
łecznej z dr· J, Indulskim, 
rodziny :z.rnarłej, przed'stawi­
cieri Ql'ganfrzacji społeczmych, 
zakładów praey, lekarzy i 
.pielęgniarek, w.sipól;pracowni­
ków i przyjaciół prof. Szu­
strowe; oraz licznie z.e:roma 
dzonej młodzieży, 

Przewodniczący Kaimier-
czalk za•bierając .e:łos stwier­
dził m. in.. że chluba Łodzi 
jest fakt, iż tu wyrooło ~ie­
lu d11.iałaozy poolityoonych i 
społecznych, którzy sw~.ia 
pracę poświęcili be-i r_~ty 
mia6'tu i jego mics-zkaneo'!'?l. 
Jednym z nich była Jadwiga 
Szustrowa.. .Jej praca.. ja.ko 

(IJ flJDICe z 2ruźliCQ 
W dniu wczorajszym 11 

działaczy Łódzkiego Spo­
łecznego Komitetu Walki z 
Gruźlicą otrzymało Odznaki 
Hon<>rowe m. Łodzi. Uro­
czystej dekoracji dok:O!llał 
.przewodniezący Prez. RN 
m. Łodzi mgr E. Kaźmier­
czak. 

Odznaczeni zostali: dr M. 
Ba.ńko•wski, Maria. Ejsy­
morit, dr R. Górecki, Ste­
fania. Koo:mza., dr St. Kucz­
b<>rski, Stefa.ni.a. Ka.rkosiń­
ska, prof. dr Anna. MMgo­
lis, dyr. St. Nied<zielski, dr 
W. Sosnowski, prof. dr J. 
Stopcizyk i prof. dr M. Zier­
ski. 

d.,;iałacz·a. i lekana-społecz- • 
nika. z;n11111a jest nie tylko --------------..: 

(X) 

Ło~i, leoz także całemiu kra 
jowi. 

Pi~kną wią.zankę biał'-
ozerwcmych goździikó.w zł~y­
ła pod tabl!icą Micha.lina. Ta­
ta.rkówna-Majkowska.. Wkrót­
ce seitki kwiatów składane 
przez przedsta.wieieli w:sz:vst­
kiich środowisk społeczeństwa 
łódzkiego utworzyły r.i stóp 
taiblicy wielobarwny ogrom­
ny bukiet. 

Spo.łeezeństiwo Łod~ godnie 
uOl!oiro pa.mięć jednej s na.j­
wierniejszych miastu obywa­
telek. 

(tar.) 
• * • 

Dzisiaj (19 bm.) o .l!Od'l. n, 
w pawilonie MKT w Parku 
Panfa.tows<kie~ roz;poczyna 
obrady walne ~·romadzenie 
ŁódzkieJ?'(> Społecznel!:o Komi-

teibu Wa~kii .z Gruźlicą. 

fonior.na 62 róg ul. 
nej), 

• • • 

W kilku~ 
zdaniach 

+ W Klubie TPP-R (Naruro­
wicza 28) 19 bm. o godz. 10 
ro~zną się ogólnołódzkie eli· 
mlna.cje II konkursu piosenka­
rzy-amatorów estrad.owej piosen 
ki radzieckiej. + W Parku Im. Mlcldewlcza 
dziś (19 bm.) o godz. 15 kon­
eel"t artystycznych zespołów 
szkolnych (balet, zespoły mu. 
zyczne) 1 chóru „Ha.rmonia'' 
oraz 2lgaduj·zga.dula o tema.tyce 
ochrony przeciwpożarowej. + Klub Kobiet (A. Struga I) 
zaprasza na. wieczór aut0!!'5-ki 
Henryka Hartenberga, który od­
będzie się 20 ł>m. o godz, 18. + z powodu robót eksploa­
ta.cyjnych, 20 bm. w godz. 8 do 
15 nastąpi przerwa w d<J5tawle 
energii elektrycznej dla niżej 
Wymienionych une: 'Knlazlewi­
cza od Zgierskiej do Siera.kow· 
skiego, Biegańskiego i· przyle­
głe do Ul. Orzeszkowej, Zgier­
ska od nr 136 do 168, Zeglar­
ska, Zduńska. 
~ 

Karambol 
st. Ol!łi. Frainei.szek Brw-

20Wski, sŁ a'Sp. Józef Kopac.­
lkd, Paweł Niewiadom&ki. 
VTladysław Now~k. stanisław 
Stępień, mł. <n!n. Henryk 
Woźnfak i ~. as•p. Jan Osiń­
ski. 

na ul. PiotrkoflJsklei 
Kieski „Ruchu": Dl' 80 Wczoraj, przed goc:Lziina 13. 

{Plac Zwyeięstwa., róg ul. na skrzyŻowaniu Piatrkow-Za wysługę 3S lat w ])Oiar­
nictwie: Ta.~ej i Głównej), nr skiej z A. Struga zidarzył sie 

105 (uL Armii ~onej wyipadek, który mógł się waga d~ieci• JUi Wkrotce konkurs ogn~Ja:~1as.zc~~'.:t.Mis; ~!~:{ 9:)~ ~~L 94~i~ ~~~~~ć tragiczny w skut-
' · • Da najciekawszy kostium czysłe.w CzerkaWl&ki. <>.e:n. ul. Czeoh06łowackiej I nL Na iez·dnię, oprzy czerwo-

.Tak Jut ckJńcMftlłlbJll. !I bm. wstępnych, l<ltóre oobędą się w Sta;niiS'Mw Fisiak, Wacław Ludwika), nr 18 (ul. Nowo- nym świetle, wy.i;.zła SP<>k<>i-
'llV Parku Ludowym. odbęclzl.e następujących pu.nktach: Forma, R-oma<n JamC1Z:arelk, grodzka 28), nr SO (ul. nie starusz.ka. Nadjeżdrżająca 
Ilię na zakończenie Dn·i Ośwla- Dla mieszkańców południowej ogn. Józef Kuoharski. st. o.e:n. Armil Czerwonej 114), nr ta·ksówka g-ł,towruie przy-
ty, Książki i Prasy, wlelłd kier· dzielni.cy miasta - w nomu stefain Paprocki, k.'Pf;. Ludwik 71 (ul. Fa.bryczna 16 róg hamowała, llla nią wipadła ja 
masz ksi~ dla dzieci. Wśród KuJtury Dzle-ci i Mloel7Jleży przy Staniszewski, &t. SS'P. Edmund Pnędzalnianej), ur 33 (ul. dąca z tyłu prywatna „Wa·r-
różnyicrh a.trallreji znaijdą Silę rów Ul. SOpo.ckiej 3--s, dnia 20 bm. Czemdak, ···t. a~. L~~1.,., Przybyszewskiego 110), nr szawa", na k·tóra z kolei wje Ildeż dwa kolnlk:u.rs.y: na naj!l.ep- o godz. 17. ~ ""' ~~~ u h ł ód ~Y !l'ysuatek: _ ilustrację ks.i"l!Ż- Dla mleszkańeów śródm:le§cla Wl()jc:iech•owslk.i, e.SIP. Statruiisław 44 (ul. Przybyszewskiego e a samoch terenowY t.7• 
ki 1 na nadciekalWmY kostium w MDK przy ut. Moniuszki 4a, Baigińiskri, 82), nr 87 (uL Nawrot róg 'P'll „gaz:ik". 
wyobcl'ażirjący wybraną d-O<WC>lnie do. 21 bm. o godz. a. • * * ul. Wodnej). , _ Niech mu pant powie Staruszce ni'c sie n~e sta-
:Postać z pirrz.ec:zytanej książki. Dla mies-mtańców Północnej Kioski „Ruchu" nr: 89 "W!l'<!SUie na odczepne, że go ło. Gorzej z samochodami. 

Te · dziellllicy miasta - w Dam.u (uL Ska.Ina. róg ul. Ba.zal- kocha, bo jak tu będzie dalej Najbardziej ucier:piała pry-~ cltzi.ecii ktore Kultury przy ut. Zawiszy 39,, Dzi!ś w niedziele. w P8Jr- towej), 49 (ul. Pieniny róg rzępout i wył - to naipl.szę watna „Warszawa", pozostB-
c:h<:ą u01.eS<tniczyć w konkwrsie dn. 22 bm. o godz. 17. kach: im. 1 Ma-ja, im. A. L p eł ) 91 ( L T 1 do „czerwonej skrzynki"? łe dwa samochody z-osta·....,. ~ naocieka.wszy l<:.>oo!i'llm, :miu- Na . uczestników konka!rsu Mickiewicza na Julianowie u rz ęez • u e e- tY\lko lekko uszkodzone ....,. Il. WZ:l.ąć Uld:zli.at w el.lmlinac;Jacb. CZ'ekaUą nBJgXody. ora.z w str~icach OSP od- ,~_, _____ ,,„, ______ ,„, ___ ,__ ·(al) 
~ , łl lllll lllllllllllllllllll llllllllllllllllllllllHllllllll lllll lllll llllllllHlllllllllllllUUlllll HftłfllRllUłf llllllUIRUflłR llllllH 111 lllllHll Ili lłlHlłllllllllll HllllllUłll HlllRI IHIHlllHłłlll lllHI 11111111111111111111111H111111111111111111 Ulllll lllllllllHllll HlllllllUllllllRllllllllllll Ili lllllllll lllllll Ilf lllllllllll llD 

WAZNE TELEl'ONY na poezji"; g. 210.30 wl. dioz'w. od laJt 18 g S 
,.Pu:gac:zow", .,Kurt"; Hl„ 12.30; 15, 17.30· 20 ' m' 'd . 'T'KA' 1 WIT. ,K~łuckl R~ 5) 20.5, La.r:l'.llgołogla: ~. lm. ~goc. ~ 09 20.s. lltiea'Zyniny 20.5. „Tysiąc oozU do- ~ z e E1J'l byk" g llZłotyG 1'7A'.- Pl. Kościelny a, 'Rk>tr- ~ Pirogowa.i w. Wól-... ~oc. Milicyjne 1111 kJtora Mabuse" PiI"Od. 'I • • ł " rzeszm- kowska 25. Plotrikowska czańS!ka 195. 

"0Cn& pomoc .łellm'- NRF,· cLcq;w, od rat 16 ~ Ili • U • cy bez winy" pr-0d. 3071 Koper~ 26 Air.Inii Okułistyka: Szpiita•l im. 
S ska m. ZJOdzl 44ł-44 MUZEA. · g. 10„ 12.~. 15„ 1'7.30,· :!Ci _ radtz. dozw. od l~t 16, czerwonej 8, ~l:xrayń- .ctr J<>.nJSIChera, ul. Milio-l{:: ~MO ~0892_22 ml2EUIM SZTOKJ (·Wl.ęe POLONIA (Pi'Obtik<JIWISlka dorz;w. od lat 14,· ,g. 13, MŁODA GWA•BDIA - ru gGr~~~:·· ~:5 ·w:;,~; ska 67, Lagiewn.ldka 120, n~~!:,- ł Ja ....., 
lt ,,__ "' Jrow&k:iiego 36) czY1Dne 67) ,,5prawa Niny B" 16,· lB; 20.5. pa:ogiram CZYl!lllle g 15 4s,, 18 , 2015 Pl. Poik:C!Ju 3. . ":" cyngoI~„.a 

0111. RllllhU Dro- we Wll:oirkl. ~ C:WW"!lllllki µrod. :llr. dOll'JW, od lai1; ja!k wyli:ej„ g. 16, 19 1 MAJA (iKiillńsik!i~ r78) • ' ' • -- dziecięca._ Szr>lt.al im. ~O-
l> !l!D-Wego SUHi2 g, ld-18, śirodly„ !PIE\~ 18; g. Hl,_ lll.30, 15, 17.31(1, WLOIK!NJABZ (RróchlILiika „Klub kawalerów" pr. TATRY nieczynne DYZU!RY SZPITALI nopnlelkieJ, S!P<>rna 36-50 • 
.;,,Yw. Pogot. Dziec. 31J0..00 i _solboty 9-1~ w nie- 20; 20.5. J<lllc wy>żej 16) „W 80 dni d<>Oko- pru. (ipa.narama), oozw. Kl!NA DI KiATEGOIUI ADRESY l GODZINY 

YW. P.OSOll;. Ldt. ,.s&li...55 dmtele 10-,].6, WISLA (Tuiw.ima m- 1) la śWlla.ta" (pa.DOJI'a.ma) od lait 16, g. 16, 18, 20 Szpital tm, M. Maduro· PRZYJĘC SWIĄTECZNE.T 
3:13·33 MUZEUM IDSTORI'I RU· „Mam tu swój dom" prod, USA dorz;w. od 20.5. „Czarne sknydła" LĄCZNOSC (JOOefów -43) wicza, ul. M. Fornalskiej 1 NOCNEJ POMOCY PIE­

CHU _REWOLUCYJNEGO prod. JlOIL dJoczw. Old lait 1aJt U! g, ł; · 12.30, 16, :P<rod. poL dozw. od 1aJt „Głos z tamtego śwła· 37 - pnzyjl!Duje iroda.ące LĘGNIABSKIE1: 
TEATRY (Głdanslkla 13).. Wysta'V:'a 18, g. 10,_ 12,, 14; 161 18, 19.30; Z0.5, „Być, a!łbo 16, .g, 15.4'5, 18, 20.15 ta" prod. poL óozw. od i chOJre glJnJElkolQg:icznie Swtąteczua ~ płe-

'l'EATB NOWY ,...,1~ ....... „ ;.,.P~hllly s.tra~.~ 2>0; 20.5. Jak wy,że;j lllie być" prod, USA, ODRA (PrzędrM,lmana 68) lat 16, g. 15, 17, 19; 20.5. z Ilrz;ie!!!licy Polesie OJI'az Jęgniarlska w d!!i usta-' •• ,,......,.w wlóik:nia,rzy w 1933 ([', ' WOLNOSC (.PrrzybY19ZE'W. dO<DW. od l8Jt 16, g. [(}, „Czamy król" gOdz, 13 ,,lłe\Wa snów" prOd. o: 11 RE(jonowej Poimdni WOWO woline od piracy 
sklego 15) g. 19.J5 ,,Dy- „Bro~ 1 pam:Ląt.Jti po- skiego l&) „Alibi do- 12.30,· 15,, 17.30, 20 „Dziect eyrkU" prod. a'U\Sltr. dozw. od lart: 16, „K" 2 Dzńel:nlcy Wklrziew dokonuje zabiegów <Ha 
l>lomaci"l 20.S. nieculy!n- wstanców 11163 :r.'" g. skonale" prod, ang, ZACHĘTA (Zgiersk.a 26) aulS'br. dozw. od 1aJt 12, g. 19 ud. &.plita.i.iila 6. doroslyeh 1 d!zieci w ga-

"1rl ny . 11-18. odJCYZW. od lat lll.1 g, 10, „Na bialym szlaiku" pr. ,g, ~5 „FA; cetera STUDIO (LtlllIIJUllllby 7-9) s ita.l im. H W: ~ binecie za.biegowym 1 w 
l\LA SALA (ZachDdinJi,a MUZEUM HISTOltlI WLO 12.30.· 15. 17.30; 20 pod. docz:w. od lM u, g. pułkownik.a" µrod. . „stokrotka" prod. fr. l.ag~cka 34:36 ~ llł: domu charEgo w godzi· 
~3) g. :ml ,..J>zlKa kacz· KlEN'NICTWA - Sale 20.s. „Tys!~ oczu do- 10, 12, 14; 16; 18,· 20 d=w od lat 18 g 17 d<Jl'XW. cd 1ait 18; g. muje irodrząoe 1 ~: nach ad 'I oo 19. 

'l' a"; 20.5. Illeczyrui.y Wystawowe: (Piiotirllww- kitOI'a Mabuse'' pr. NRF 20.5. ;)alk wyźej l~· '20 s. ,,Dziecl 'cyr: 15, 11.ns, 19,:W; 20.5. nek io.g:lczm.I - Sr6dmłelłcle-ul. Plo11r 
VATB JARACZA (Jaira- ska 28~) Wystaiwa ,,il.OOO dozw. oo 1ait 16, g. rn, KINA Il KATEGOBil:I k..i." g . '17 „Et eetera pa ,,.Nęd:mlcy" prod. NiRD cy ~araty !arr,rr. z~~ kowska lfJZ; tel. 271·80. 
<!"Za 2tl) g. 19 ;,.Anto- iLat "w;łólldenruotwla" czyn 12.30, 15. 17.30„ 20 na pulkOWlllika" g 19 dorziw. od 1a:t 16, g. jonowej PIO<raidlnl K" BałUty - ul. Snycer-
~usz i ;Kl~i 20.5. ~ cod!zi"'."'iilde (p.róaz: po STYLOWY-LETNIE (Kl- ADRIA. (PiOlllr~a 150) OKA (Tuw.llma lł4) ;,Pod.· 17.15, 19.30 Dziel.nlcy Wi ", • z ska 1-3; tel. 538-79. 

'l' Jak wy:i;ej iruiiedzliaillk:ow) w go.ct'Z. IińSlk:i~ 12.3) „Strachy „Mysie f~le • ,.Arte- rywa.cze" P.rod.. NRD CZAJKA (PJJo«l.<lwa nir 18) Zb 
18 

da.ew. ul, Widzew ul Szpttal-
EATR 7.15 ~ I) H--iUl; (Więdk;O<wlski.ego zamku Spessa.rt" prod. kit?-"~ „,.Kaczątko", „Zl~ d=w. od lat 18. g. is: „KO!Dcel'lt" ~odz. 14 - ocrre • na 6, tel. 271-53,' 
g, 19.15" .,PoloWaalle z :Ml) „WYlS'\laJwa tk.alll.il!l. NRF g. 2'0. (Kllrl.<> czyn dz1e3e , „Bojaźliwy ·kot 18, 20; 20,5• nieczynJ11e „Zdrajca Jest Wśród Szpital tm. H. Jordana, Górna _ ul. Leczni-
nagonką ; 2.0.5. g. 16 delroiracyjnyoh łódrzikrl'c ne tylko w dni pogoo- g. 10„ 11, 1:1., 13, H, 15 POPULARNE (Ogvodowa nas" prod. ang. doizw. ul. Przyrodnicza 7-9 - 6, t.el. ł27_70 'l'"K-ot w lm~h" artystów p.!Jastylk:ów". ne); 20.5. ,,.Najlepszy z „Córka kapitana" prod. 18) „Kopciuszek" prod. cd lat 12, g. is„ 17, 19; przyj~·ude rod!?.ące i cho- Polesie-Al. 1 •Mada :Ił 
EA.TR POWSZECHNY zoo - crz:yinne g. ~19. wrogów" PfI', an,g. (;pa- Tad:z. (panomam.a.) óorz.w. radz d=w od lat 9 20.5. nieczYIIlne re gJJnelrolOog'icznie rz; Dziel tel. 382..g8 (Obr. StaQ:i/ng.r.aJdJu 21) PALMIAIRNIA - czy'l'll!la norama) g, 20 (lk;in-o Od 1aJt l~ g. 16, 18, 21l g 17 ,M.a.~ki" pr' IVlEWA (~QW5\ka nr 9+) nicy S:ródanieście. ' 
g, 15 ,,.Klub Pick;wi- od g. 10 do l'6 (,prócz ciymne ~ w dlDi. po- 20.5, ,,Córka. kapitana" r~dz do.z.w od lat 16· „Chytry lis" g. 11, 12 I Klinika AM łm. CU· WIECZOROWA: POMOC 
<:ka", g. 19.IS ,,Idtol;ł{.a"; poaliedrr.ia,llk:ów). godlrle) g. 16, 18; 20 g ~· 20.5. • ~ ' „o dwóch takieh 00 rie-SkłodowakiieJ, UL Cu· LEKARSKA ud01ela w dni 
20.5, l!ldec:zynny TATRY-LETNIE (S1.enlde- DKM (iNaw.rot 2'l) ;,Stefek POKOJ' (Karzlmlema nr 6) Uknd!li kslężY'C" :Pro<i. rl....Sklodowskłej nr 15 - PO'WS'ZeClJn·le . iPOllDQCY do-'l'EĄTR ROZMlll'l'OSCI wicz.a 40) „Tysiąc oczu .Burczymuch.a" g. 12 All-Baba i 40 rozbój· pol. dorz:w. od lat 9, g, p.myjm'llde ~ce i cho ros~ym. i d~ec:lom w am-
(MonilllSl'l.ik>i. 4.a) g. :t7 i WYSTAWY doktora Mabuse" prod, '?Czas przeszły" ;pr. pol. ;;lków" g. Ll,· „Tragicz- 13, 15 „Nó-! w wodzie" r; gJnekologicznie z Dziel b'llla1>0Jrium w godo:lnach 
20.30 ,,.Dobry wieczór, BWA. ~ l02.) NRF g. 20.15. (Xilno czyn o.=w. od laJt 16, g. 16, ny zamaich" ł' . . IPI'· pol. dJolzw. 00 lat n.cy Górna orarr. o: u Re od . 18 do 21 orarz przyj-
btażnie"; 20.s. nleazyn- DolroiCIZ!la wystawa okJI'ę ne tY'lko w <Im pogoo- l&,· 20; 20.s. „S?Alrszeń" doow. od lat ~4;. g. J~: 16, g, 17, 19; 20.5. „o j1~~ Porad:ni ·„K'' z mlliJ~ w tym. czasie 2Jgilo-

0 ny go.wa foto®ra!iki ZPAF ne); 211.5. „Poś1Ulbny Pll'od. iradz. d=w. od 13 20 . 20 5 ,.stok~otka" dwóch takdch co ukra. Dz1ellil!icy Wrozew; Uil. szeru.a na WJ.Zyty domo-
l'ERE'11KA (iPJotll1k!GWSkla az;ynrrra cclC!iziennle od rejs" prod. ang. ~- lait 12, g. 16,, 18„ 20 ~ ':er.· dozw. cd lait dli księżyc" g, 16,, „Nóż Szp.itallna 6. we !Zallatwiane prizez noc 
243) g, 19.15 ,.can-can" 10-48. od la.t 18, g. 2!0.15 (kil- DWORCOWE (Diw, :Kia'li 111,· g. łS.45„ 18; 20.J.5 w wodzie" g. 18„ 20 Chirurgia Południe ""' ną pomoc le'.k:a!rską od 
~d.o2'WIOl!on.e od Ja~ 18) OSRODEK PROPAGANDY no czynne tyllkloo w dlni ski) ..Sztubak" pr. cz. REKORD (R'zgOIWIS'ka ;nr 21) POLESI~. (F>olmaol<Sik::!ej 37) Szpital Im. d!r PllI'ogowa gsi~~~~e ~ un Pi<>tr-

Opo.s. meazYl!lllla SZTUKil (IP8JI1k im. H. po,godlrle) „Król Mi.das" pr. poi. ,HlsWr'l.a żółtej eiźem- „Bajki godizma 13.:ro U·l. . Wćl.czańsika 195. lrowska 102 tel Z7l-80 
ERA (.T. Nowy) g. Sóen1kiewicza) Wysita.wa. KllNA. 1 BATEGODn g. 10, u, 12,· 13, 14,, 15, kl" ~Ił.JO Urzeczo „Ogniomistrz Kaleń" pr. Chirurgia Północ - Srzipj BałUt • ul · Zudi Pa 

i~·30 ,,Lalkme"; 20.5;, g. jubl1leuszowa z. Nl!m- 16, l7f 18; 19,- 20„ 21 na" ~- us'Ą dozw~ rxi;1. d~, oo LM 16; ~ tal lm. Biega.ńskiego1 ul. eanowskteJ- 3, 'tel. 541_96~ Ąn ,,Pajace-Coppelia · s1Je1111a. CzYiillla g. 10-18 KINO ŁDK (rllrau,gutta 18) 20.s. Jaik: wyżej od laif: 18 g 15 30 . 17 45 15, 17, 19, 20.5. „Widmo Knfarzle'W.icza 1-5. Widzew _ uL Sr:.pital-
LEKIN ~Wó.Lc'ZlańSlka 5) BIBLIOTEKA UNIWER· nowdpnlś" prod. :llr. GDYNIA-STUDYJNE (Tu- 20· 20 5 :.Ui-zecro;,a". ' pr.oo. :llr. oozw. od lat Laryngologi.a: &.lip. im, na 6 tEil :101..s.'l 

g, H„ 15 ,,Bl\U'IO taó· SYTECKA ('M.alted'.k!I. nir doow. od 1art 18, g. 15, Wi!Ina 2) .,lml.eniny Hen 15 '30 '17 45; 20 g. 18, g, 17,· 19 N. BaTlick!ego„ u.I. Kop- Gó' ._ ul.. Leczni-
nyoo detektywów"; 20.5. 34-318) Wyistawa pt Zie l7 30,. 2AJ·· 20 s ja!k wy- rietty" prod. tr. doo:w. · • · ENERGETYK CAL Poli- cińskiego 22. rna 
f"08r8i!Il ja!k: ~ g. role ZachOOinie". 

0

oZyn- ~ (g. '20 ·~na mam- od 1a.t 16, dod.. „Trze· ROMA ('R2lgowske. ~ 84) technfild; róg Felso:tyń: Okulistyka: S7lpitał tm. ~ol~i!e:_ ~7~, Maja 2.4 
7.30 i!"lJa. ood.zien<Diie w g. od '.k.nięty>) cła scena rampy" g. „Wszystlko dla pa.n pr. s!<feg<>J „Gangsterzy 1 <lir JOl!l.SChet'ai ul. Millo· 

l>INOKIO (K-Opell'illika. 16) 8 do 20, w l!lJleclrziele od 10„ 12.30, r.;1 17.30; 2AJ :llr. doo:w. od 1a.t 18, g. flłantropł" prod. pot. nowa 14. tel. 38~. 
g, IZ, 17.30 ,,Po!:w;mie 9 oo 14. MUZA (Pa•bWllllCkla„ 1'73) 20.5, jak WY'ŻeU 10, 12.30„ 15, 17.:MJ, 2ll dorz:w. od lat 16, g. 15, Chirurgia f laryngologia Nocna Pomoc lekarska 
w T!11tlurllstanie"; ~.5. KLUB DZIENNIKARZA „czarne skrzydła p<r, HALKA (KiraWiooka lH5) 20.5. jalk wyż-ej 17,; 19; 20.5. ndecz;ion;ne dziecięca: Szpltał im. KOT (NPL> dla m •. Łodzi z 

'l'~iemyn111e cPlo1ll1koWISika 96). wy- polis t-=~a ;;115 1a4: 16
• „Wojtuś t Ba.cnś" g, 1·2 sorosz (Płatovroowa &l czaka, u.I. All'm1l. azer- ~~b~~~~~ogo~ra 

ATR ZIEMI l.0-DZKJEJ stalWl& mala=wa Z<!rzl- fo 5 · ·~p~tita na „Tomcio Paluch" prod. „Balonik dla siostrzycz DYŻURY APTEK · wo.nej 15. m Lod'Zi p<rzy uL Slen-
~R:O?elI'fliJlca 8) g. l,~: 20.30 slawia Glowackiego, 111d;, ~. ;rad.z. d.ozw. meks. doow. od lat _8, ki" g, 14, „Troje t las" . 20.~. ld~ieza rur 137 udtz!ela 
~tr rąk „Co-To , 20.5. d Jait 12 g 15 4~ 18 g. 16 „Nigdy w niedz1e (pa1no.racrna) pl'-Od. pol. Tll'Wlma 19; W6JczanSka Chirurgia Południe _ pomocy w dlOlmu cho""-

s,P eczynny „ KINA g0_15 ' • · ' ' lę" pr. greok. dorz:w. od dozw. od IM 16 .. g, 15, 37, PiotlI'k.owslka 225, Zgier Srz;pi'1>all Im. N. Ba<rlJlokle- gio dla dCla'Clstych 1 d!Zi~;! S „PSTRĄG (Wćlcrzań . lat 18, g. 18. 20 117, 19; 20.5, „Dz1ewczy- ska 146, Nowoitki 12, go, ul. Kopclń"'l~<!go 22. zg!aszadacych zachorowa· 
S "'ka 74) nieczynny KINA PREMIERIOWE STY~OWY (KlUl'lskiego 12~l 20.5. „Tomcio Paluch" na z dobrego domu" :f-tóży Luik1sembu;rg 3„ Dąb Chirurgia Północ - Szpl n·:e po ·godzinach rz • 
l's „~YTRYNA" (Za- BAl.,TYK (Na:rutowico:a 20) „S1ed.miu wspaniałydl g, 1~, „Nigdy w nie· prod. pe>L doo;w. od row.sikiego 2'hb,i Al. Ko- tal !Jin. B!ega,ńs-kiego, ul. ięć ir.zyehodlrli rJ00;_ 
ChCJd!n.ia BJ:> g. ~6 .,,,see- ~nN.~--j;r.onówU pr. pr-Od.. ·,USA CiPian~ dzielę'! &. lJI,. .:1111 la<t il6, g. l"i~ 141 uszlm 'ł8. KniarLiewicza 1-5. wy<!h. 
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• SPORT • SPURT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • 

»Duński<< etap PRAUA ~·I . BERLIN 

do Poznania 
Polacy bez 

Hlr1 l~>ilil Jł.!fl ,. - . Po walkach sparringowych ro­
zegranych wczoraj na zgrupo­
waniu w Wiśle, trener Stamm 
i kapitan związkowy PZB -

Cendrowski, ustalili ostateczny 
skład drużyny polskiej na bo­
kserskie mistrzostwa Europy w 
Moskwie. 

. ---
zysków W Pałacu Sportu na Łużni-

kach wystąpią w kolejnooc1 
wag następujący pięściarze; Lekkoatleci w akcji 

• 
I strat , , 

Towpik 60.48 
Wiatrzyk (Stal, Stalowa Wola), 
Ben<l1g (Ge<larnia, Gda11sk), 
Adamski (Astoria, Bydgoszcz), 
lub Gutman (ŁTS Łabędy), Gru 
dzień (Legia, Warszawa), Kule] 
tGwardia, Warszawa), Hajek 
(BJ:\TS, Bielsko). Siodła (Le-

Blą.shawiczną 

szy "7: 

.sprint Andreolleqo 
w młocie Gawlfozek czwa.rt:v (Dokończenie ze str. 1) 

w klasyfikacji indywidualnej sowaną ręką i usilowal zmylić 
czujność swych opiekunów. Niespod"Zi.anką pierws"Zego dnia gia, Warszawa), Dampc II, (Wy 

zawooów lekkoatletycznych o mi- k 
str'Zostwo II ligi było wysunięcie brzeże, Gdańsk). Pietrzykows 'i 
się w punktacji ogólnej n.a pierw (BBTS, Bielsko), Jędrzejewski M6wl.::a PO 
s'Ze miejs.ce zawoo·ni·ków Społem. (Hutnik, Nowa Huta). ....., etapie 
Prowadzą oni mając 20.439 pkt 22-letni Severino And.reoli, SIJil'2e chwilami baird'Zo ostre1 sam · na-
przed LKS 20.353 pkt i StalI'tem - Zespól jest dobrze przygo- dawca 'Z veroi!ly, S'ZC'Zęśltwy jak wet próbowa.Iem ra'Z uciekać, ale 
z Lublina 18.370 pkt. towany powiedział trener k.ażdy zwycięzca, długo ściskał musiałbym skrzydla sobie PII"ZY-

Najleps'Zy wynik dnia u:zysikał Feliks Starpm. ;(;:ll~Y bardzo się na mecie ze swym k-0legą, pi,ąć, a•bY r0tzwinąć jes:zaze s:zyb­
w nucie mlc•tem Towpik (Spo- pilnie tnmowali sądz~ z for- Taglianiim. Było to jego trzecie sze tempo od peletonu. 
tern) - 60.48. Ponadto na WYl!'óż- ._ li 1 · k · nienie :zastugują wyniki: Waliń- my jak deG~S1oe_owa w w tym roku i 11 w ca eJ arie- Gawliczek: - Mówiłem,· abyś-
skiej (Społem) w os,zc:zepie WiśW-. ·J;!ówl.n.ni Wl1" e w r-ze zwycięstwo. my wszyscy tr-zymali się W przo 
43.23 i Fijalll<owskiej (LKS) - niej'\i iiosktewsk.i.l\'l ł j, Na ostatnim wi:ra:żu - powie- d'Zie. Jed.na chwila nieuwagi l 
42.40, 400 m pp! Prosl<e (LKS) - nit w Belgradi:ie, ie z iłą'zn'na I dział - miałem jeszcze spon1 już pc.s"Zta ucieczka. 
57,2, 1.500 m Motłoch (Społem) - ••'>- bs wagi przewagę, oobejr-z.alem s1ę, a Ju_z Beker: - Ale maim pecha. Na 
a. 59,9, dysk Wiszniewski (Start) ZQęJ4J.<O spraw 0 . prawie p.rzy mnie byl ostro fi- 7 km przed metą pękła mi SCZIP'I'Y 
_ 42,62, trójskok sulek (Sł.air't) _ pió'l". wi:-j, Wpra dzi na Si'.ar niszujący Duńczyk. Nie dałem so cha i musJa.!em zmienić row&. 
14,47 i Chromiński (LKS) - 14.45. ring l w,eco le zym plE:6 1a- bie jednak odebrać tak cennego Mi.alem jeszc:ze dość &iły. Dosze-* * * rzem był Gutma:n, jedn.ak za sukcesu, ja·k. zwycięstwo_ eta.po- dlem czołówkę, ale wiat wów-

ps. Sałacińska rue start<l'Wa·ta. Adamsram prżemawia jego we w tej cJę:zkiej impre'Zle. czas przeciwny wiatr. Po,ścig byl 
. t · um'e'ętpość Bogusław Fornalczyk: - Stale dla mnie wielkim wysiłkiem. za 

Otr-zymała ona :ze Spotem zwol- Wlększa ru yna 1 1 J musieliśmy „kointrować" ataku- dowolony, że już jestem w gru-
nienie dla krakowskiego AZS. walki w turniejach, czego dał jących Niemców. Tempo było pie, musiałem trochę odpocząć, 

* * * I niejednokrotnie dowody. . O --------·------------·---------w dJrużynowych mistrnostwach tym który z nich wyst<\:fll . W: 
Lc0d.zi, r<YZg,rywanych na stadio- Moskwie, zadecy<Lujemy na ffiJJeJ 
nie Stal!'tu, po p1erws:zyun druu 
;prowadzi AZS 16,009, ,przed Wi- scu • -
dzewem 15.9':114, Stairtem 15.045 i 
RKS 12.441. imprezy 

sportowe 

WYNIKI IX ETAPU 

1. An.dJreoLi (Włochy) 
('Z bonifikatą) 

17. F .rancja 
18. N=wegia 

!2:58.15 
13'!!2..33 

3:411.22 KLASYFIKACJA INDYWIDUALNA 
PO 9 ETAPACH 

ZO§tal jednak wykryty i ich 
interwencja tym razem byla 
nieodwołalna. 21- letni debiutant 
Wy6dgu T>okoju mus.lal prze­
nieść się do k.aretk<i sanitarnej. 

Tempo wahało się między 
50 km/godz, a niespełna 30 
km. Działo się tak w zależ­
ności od prób ucieczek pod­
rywających całą kolumnę, W 
Inowrocławiu lotny finisz wy­
grał Belg Haesel<ionck, przed 
Z·ielińskim l radzieckim kola­
rzem Lebiediewem. 

Lotne finisze Sl} zwy~e er 
'kazją do nagłych zrywow 1 
ostrej ofensywy, Niczego takie­
go nie zanotowaJi;i.my w okoli­
cach Inów'rQdawj.-ą i n.ie po­
dobnego nię s tal"o 61~ również 
w rejonie Omezna. .cizie rcr 
zegrano drugi l~ isz. Tak 
że i tam. n.a.jszy b szY byl Ha­
esel<lonck, p~ W1W}lem Ta­
gl-ia.ni i I1ęjóilooszą rewelacją 
węgierską -:i lVl)ęgyerdi. 

3ajlepsi ło wyiśq.gu kom.-
'.rolowali Ill/I~ ~o sta-
rannie. Ty 1:;~\ \<i zwł.asz-
cza pjerWszej 5 wó;ft;i. Tym 
sobie nal.teZy trumaxl!lyć, że 

z lepszych WY'ników należy wy 
mienić skok w dał kobiet - 5.27, 
wzysk.imy przez Kindelę AZS, 
1.3.90 m w trój„ko•ku, który wy­
gra~ Dąbczyń·ski AZS orarz 51,0 
na 400 m u-zysikaille prze-z Siwiń­
skiego (także AZS), -

LEKKOATLETYKA. Trójmec-z O 
mistrzostwo II ligi (dok.). LKS 
- Społem - sta.rt LubUn, godrz. 
I o stadi-OIIl p.rzy Al. Unii. _c:zwór-

w I• sła-Lech i• a 3·.0 m~ o wejście do II Jigi start - Widzew - RKS - AZS, godrz. 

2. Glt'een (Dania) 
3. Pet.ersen (DaniJa) 
4. Vol;f (CSRS) 
5. Bobekow (Bulgarla) 
6. Haeseldon.ok (Be).gia) 
7. Tagliani (Wlpćhy) 

3:41.52 
3:42.22 
3 :42.212 
3:42.22. 

'43.2.4 
;; 

1. Verhaegen (Bel,gia) 
2. Ampler (NRD) 
3. Vyincke (Belgia) 
4. Gawliczek (Polska) 
5. Czerepowic:z (ZSRR) 
6. Dumi'1JI'escu (Ru•nurua) 

37 :1i.a2 gdy turż prze.i- ~tkiuni Poz-
37 :12.04 nan<ia Duńc.zyk P en doko-
37:13.2.2 [ nał odważnego ~ta!Cu wciągając 
37:14.55 do niego swego 'i-<><ta;ka Greena, 
37 ·15·48 Włocha Andreoli. Czec:hoslo-
37 :15.52 ka V lf . B 1 Bo'----

16.30, stadion przy ul. Teresy na 
8. Wehssłeder (NlłO) 
9. Kudra (Polsb) 

IO. Smolik (CSRs) 
11. Henning Petę 4n (Da.ni.a) „ 
12. Reybrouclc (:B lł!(a) 
13. Aprpler (NR'D) 
14. Lel}iOO! ~ 

7. Cosma (Rumulllia) 
8. Timmerm.an (Belgia) 
9. Sto.rad (Włochy) 

10. Kudra (Polska) 
11. K.a.pitonow (ZSRR) 
12. WoodJbrnrn (Ang.U.a) 

37:16.02 wa o a i u ga~a. '""":"' 
37:17.22 kowa. pierwsza lll!:na aru 
37:17.46 drgnęla. Być może sądzom.o, :ile 
37:17.49 jest to próba skazana na nie-
37:18.50 powodzenie, albo też :iż boha-
37:14!.58 

Kudra 

taroWie wyścigu mają do ro­
zegrania daleko ważniejsze par· 
tie niż zwycięstwo w Poznainiu. 

Piątka uciekinierów stale 
wzmacndając tempo wpadła W 
bramę Stac"lionu 22 Lipca, gdzie 
bezkonkUJI'encyjny okazal sdę 
Andl'eoli. 1 minutę i dwie se­
kundy później zjawiła się czo­
łowa kolumna w :pełnym skła· 
dzie najlepszych kolarzy, .11 
znów !llajszY'bszy okazał się 
Belg Haeseld0111ck. Z PolakóW 
najbliżej '20la był Kudra. 

• * * Etap ukończyło 94 kola.rzy. :Nil 
trasle wycofaU się: Ukm.alI' Jugo 
sliawl.a, Genet Framcja i Heuvel· 
mans Belgia. Nie wystartowal :Z 
Tol"ullia Frai!lCU'Z PaMier. 

W meczu o mistrzootwo I ligi 
piłkarskiej WiSła (Kraków) }><>­
.konała Lechię (Gdańsk) 3:0 (0:0). 
Bramki zdobyli: Gajewski w 65 
min., Studnicki w 66 min. i Ru­
sinek w 77 min. Widzów ok. 10 
tysięcy. 

* * • 

J~i~~le1'mżNA: I IJga Górnik 
Zab.rze - LKS, god'Z. 17, stadion 
przy Al. Unii. III liga: O!"!Zel -:­
Cza(rni Radomisko, g-odrz. 11, bo11-
sko przy Pl. 9 Maj.a. Wlókn.\arrz 
L. - C-zaTn.i Kutno, god'Z. 1.1 s.ta-
diOi!l przy ul. Ki.JińStkiego 188, PTC 

15. De JorJ€ (Hpla.n.dia) 
16. OJ.i'Zal!'ęniko (ZS.R~) 

17. St~· 'a_ ,..V-l:!Mttni.a} 
Jl! . V · ~~,':'; (Bel,g.i..'() 
19. c tt.a "(J;l>Umu rtliii) 

•• 
.~ .. 

13. Do'1eżal (CSRS) 
14. Oli'Zan·enJ<0 (ZSRR) 
15. Beker (Polska) 
16. Lux (NRD) 

37:19.08 
37:19.32 
37:19.50 
37 :2'0.18 
37:20.41 
37 :2'0 .59 
37 :21.05 
37:211.()8 
37:30.09 
37:39.33 

Niespełnione zapowiedzi ~ 
III l

·l- - Widzew, godz. 11.15, boisiko 
W . meczu o mlistrzostwo PTC w Pabianicaich. 17. Zielli1ski (Polska) 

gi r~ranym WC'Z<ll!'aj W Piotr- KOLARSTWO, Wyścig ,,S:zla-
kowie; Con.cond:ia ZJreIJtisoiwa1a :z kiern Promienistych" g. 9, start 
rezerwa!ffii LKS O:O. honc·rowy,. ul. Piotrkowska 83, 

W. Rut (fl:óJ.a dia) 
27. Ga częl(' (P<>lll'I'&) 

18. Macchi (Włochy) 
19. H.aeseldrnmck (Bel,gla) 

Przejęli łódzkie 
tradycje 
uczestnicy Wyściigu Pokoju ma 

ją za sobą tr:zy polskie eta'PY· 
Wszys.cy są zdumieni i :zachwyce 
ni niezwykłym zainteresowaniem 
wyśd,giern w Polsce, jego o:rgand 
rzacją i serdecznym przyjęciem. 
Wmyscy też zgodin.ie stwier<i'Zają, 
że po 9 etapach zdecydowan.ie 
przodują miasta, które pe> raz 
pierwsrzy są punrk.taml eta(powy­
mi wyścigu - R'Zes"Zów i Toil'llń, 
S-z,c-zegó1nie Toiruń utkwl na dilu 
~o w pamięci uczestników tej 
imprezy. o deko.racji trasy, orga 
nizacji i serdec'Znoś-ci, '\Vszyscy 
wyrażają się w superlatywach. 

NIEDZIELA; 19 MAJA 

PROGRAM I 
9.00 W1adoan'OWi. 9,05 „Fa.La 56". 

.9.W Giuseppe Ta.relli Concerto 
grosso a-moH. 9.3·0 Radiowy Ma­
gazym. Wojsikc•wy. 10.()0 Dla dizle­
ci w wieku pr:zedJslZl~olnym o,pow. 
pt. „Str.a2aok.a defilada". 10.20 
Koncert życ=i. 11.40 Felieton hi 
storycz;ny. 11.57 SY'IYilał =u i 
hejnał. 12.05 Wiadomowt. 12.10 
:Felieton iz cykLu „Plamy na ma­
pie". 12.2JO Rad.iowa piosenka mae 
siąca. 12.50 Niedzielny klermas:z 
mu'Zyczny. 13.30 „Rozmowy z - po 
słami''. 13.40 Gra Polska Kapela 
14.15 „Zielony magazyn", 14.3<> „W 
Jez10traillach''. 15.00 „Niedziela na 
wsi". 16.00 Wi.adcuno{;ct. 16.05 Ty­
godniowy prz<igląd wydarr:zeń mię 
dzyn.a.rooowycli. 16.20 „Panna Flo 
renty>na'! - s.tuch. 17.30 Mu:zyika 
taneczna. 18.00 Wyniki regiOlll.8Jl­
nych gi€(I' liczbowych i Toto-Lot 
ka. 18.<15 Mu'Zyka taneczna. 18.40 
Kon.cert Państwowego Ze.sipołu 
Pieśni i Tańca „Ma2ow..size". 19.05 
,,Zespó! Dziewi,ątka". 19.25 Z ply 
toteki nJ<Zrywkowej „Po!skich Na­
grań". 20.00 „Tyrjlzień w k.ra1u i 
illa świecie". 2'0.2.6 Wiad. spol!'­
towe. 20.3-0 „Maitys!aikowie". 21.00 
Niedzielne wiec:zOII'y muzyczne. 
22.00 Mel-0die ta.n. 22.20 Wierscz ro 
ku. 23.00 Osta.we wiadomości . 
2.3.12 OrkieSl!Jl'y roZl!'ywkowe i so­
l.iści. 

PROGRAM ll 
10.00 (L) „Pro.gram tygodilli.a". 
10.30 (L) „życie Os.kara Wi'lde'a" 
- montaż. 11.00 „Melodie znad 
Sekwany". 11.20 „zespól Dzie­
wiątka". 11.40 Słuchamy mu:zyki 
ludow.ej. 11.57 Sygnał czasu i hej 
na1. 12.05 Wia00moścli. 12.10 Pora 
nek symfonic'Zny. 13.10 Technika 
i problemy - a.ud. 13.30 Chwila 
muzyki. 13.35 'I\ra·nsm. • ze startu 
honorowego w Poznaniu. 13.40 
.,Mookwa z melodią i piooenką 
s!uchacrzoan pol.Skim", 14,10 Mel.o 

start ostry u wylotu autosbrady 
wa1I'S\Ul.wskiej . Wyścigi dla 1icen­
cji IV 1 m, sta•I't <> godiz. l<l.45 
i 11.15 na tO<rZe w Helen.owie, 
meta od!Powiednio o 12.30 i 13.30 
ta·kże w Helenowie. Godrz. 16 -
przyja!Zd kolainzy uczestnic;zą~ych 
w wyścigu Wal!'sza.wa - Lódz. "! 
międzyczasie - zawody luCflJill­
cze. 

PLYWANIE: Misbrz{ls•twa Lodzi 
seniorów i k.crres,pondencyji!le mi­
st.rzostwa d'Zieci, god'Z. 15.30, ply­
waln·la pr-zy ul. Teresy. 

TENIS STOI.OWY. Mis1lr:zootwa 
II l i.gi. AZS Lódź - Ruch S<k.ar­
żysko, godiz. 10, sala pnzy ul. 
Lumumby 22. Społem Lódź 
Rado;mi.ak; goorz. 11, sala przy 
ul. Półn.oooej 36. 
żUżEL. Mecrz o mi•str-zostwo II 

li.gi Traimwaja1rz - Mo.tor Lublin, 
god'Z. 16, tor p<r'ZY Pl. 9 Maja . 

28. Beker (l>oi:Ska) ~ 
Polacy - ll'ornaJ.cz:yk. Złe i 

i Chtiej :zna1l&J.i się 'W grupie za 
WOOndkÓW sk.lasy:fLkowamy>ch WS[>Ól 
nie na m.iejs.cach O<i 32 do 64 w 
jedn.ak<l'W}'lln czasie 3 :43.2>4. 

~ DRUZYNOWE IX ETAPU 
1. Dania 
2 CSRS 
3. Wlochy 
4. Bulga·ri.a 
5. Belgia 
6. ZSR,R 
7. NRD 
8. P·Dlska 
9. Rumu11.ia 

10. Finlandia 
11. Węgry 
12. An.glia 
13. Jug:osta'Wia 
14. Mal!'oko 
u;, Szkocja 
16. Australia 

11 :08,08 
Il :09 .10 
11 :09.10 
11 :09.10 
ll.1().12 

,; „. 
,; ,.. 
··i .„ 
'" ,; 

11 : 4~.39 
12:19.06 

20. Appler (NRD) 
29. Chtiej (Polska) 
35. Fornalczyk (Polska) 

KLASYFIKACJA J;>RUŻYNOWA 
l"O. ~ ETAPACH 

1. POLSKA 
2. BeJ,g.ia 
3. ZSRR 
4. NRD 
s. Wiochy 
6. RUJ!Iluillia 
7. Jugosławia 
8. Bu!garria 
9. CSRS 

10. Da·nia 
11. Węgry 
12. Anrg.\ia 
13. Finlandia 
14. Fra.ncja 
15. &zkocja 
16. MalI'O•kO 
17. Australia 
18. Norw~.a 

' 114:07.27 
114 :11.14 
114:14.09 
114:14.56 
114:20.05 
114:211.28 
114:34.32 
114:57.57 
115 :15 .13 
115:34.38 
116:04.30 
117 :33.45 
117:33.SS 
117:37.12 
118 ; ()1,2.() 

118:39.53 
121:06.06 
12.9 :33.14 

Ra.dio łfllflUJizja. • 
l. 

die ll'07rrY'\Vlkowe. 14.3{) Tra.nsm. z 
trasy X eta!P'll WP. 14 .35 (L) „Po 
dróże bliżstz:e i dalsa:e'! - aud. 
15.00 Trra.nsm. IZ trasy X etapu 
WP. 15.05 Dla d:zleai słuch. pt. 
„Julilu\SIZ Verne - maly, duży i 
wlel.k.i''. 15.45 Wiąza.Thka melodii. 
16.00 Transm. tz: trasy X etaipu 
WP. 16.05 (L) „Uwaga, kierow­
cy'~ - rep. 16.~0 Traillsm. z tra­
sy 1 z rz.akońc:zenia X eta1Pu WP 
w Zielonej Gór-ze. 17.10 Wiado­
mości. 17.15 Felieton na tematy 
międrzyn.al!'odowe. 17.25 Chwila mu 
zykli. 17.30 Program z dywani­
kiem hr 331. 18.45 Melodie roz­
rywkowe. 19.()0 „Klub 60". - „Ta 
jemnica ubogiego diabla'\ - &lu­
cho•wisllco. 19.40 Melodde t.anec:z.ne . 
:?:O.OO Rewii.a piosenek. 20 . ~0 Wie­
CZQII'.n,y konoert estradowy. 211.00 
Dzieni!1Jlk wieczarny. 2ll .22 Wi.adc­
mości spo·rtowe. 211.2.5 Kwadl!'.ans 
melodii l'O!Zrywkowych. 2'1.40 c;;,ra 
Po:zrutńSk:a 15-ka Radiowa. 22.00 
ogólno!Pol:Slkle wiad01mośc1 SJXlll'tO­
we. 2.2.2IO (L) Lokalne wiad<Ollle>śc"i 
S1portowe. 2.2.3tl Gra Ork. Ta.n. PR 
p.d. E. C'Zernego. 23.00 Mu'Zyka 
rOtZryw.koiwa. 23.50 Os.taitnie wia­
do.mości. 

etaipu na trasie l:tl krrn. Po­
z.nań - Zielona Góra (Po­
znań) 

17.40 „c=ownik :z ja,gual!'em'" -
prcgra.m z cyklu ·„Ziemia, 
ludy i obycza.je"· (Vv) 

18.10 „2<1 la·t" - teleturniej (W) 
19,30 D:zierLnl·k telewll:zyjny (W) 
2'0.00 Dobrainoc (Kubuś Puchaitek) 

(W) 
20.10 Spo.wa niedrz!ela (W) 
20.40 „By dJrzewa by~y duże". -

:film :fab. prod. l!'adz. dozw. 
od la.t 14 (W) 

22.15 Oficjalne wynHrt X etapu 
Wywigu Pok()lju i inne wli.a­
domości spoctowe (W) 

PONIEDZIALEK, 20 MAJA 
PROGRAM I 

8.00 Wiadomości. 8.05 Mu:zyika 

mu'Zyki. 17.10 Utwory fO!l'tepiano­
we. 17,30 Audycja dla uczniów 
s"Zkó1 średnich. 13.00 Un.i!wersytet 
Radiowy.· 18.l<l ;,Sobótki'' ocie. 7. 
18.3<1 Radiowy ku.rs nauki języka 
ai!llgielskiego. 18.45 RadiOII'eklama. 
18.55 „Pięć mlillut o wychowantu". 
19.00 Wiązal!lka ;rumb. 19.10 Uni~ 
wersy1et Radiowy. 19.30 Muzyk.a 
tai!loozn.a. 20.00 Dzienrulk wiec'ZOII'­
ny. 20.26 Wiadomości spoo-towe. 
20.:)0 Polska mu'Z~ka ludowa. 2<1.45 

ze wsi i o ws1". 21 .0o Koncert 
~ nagirań WieLkiej Orkiestry Sym 
fonicznej PR. 21.36 „Pan Tadeus'Z" 
_ :fra.gm. 21.f>S 'D, c. koncertu 
symfonic·znego. 22.22 Murzyk.a ta­
neczna. 2:3,()0 Osta,tnde wi.id-0m-0ścl. 

PROGRAM ll 

i a.ktu.a.Lno·śoi. 8.3-0 Muzyka po- 9.45 Radiowy kuirs nauki j~y!ka 
0an.n.a. 8.50 Porady praktyczne trancusl<iego. IO.OO Koncert rorz­
d ·la. ko,biet. 9.00 Audycja <n.a kl. rywkowy. 10.3-0 „W Je:zioo-anach" 
I, II i III pt. ,,BU·kiec.iki tz: ma- odc. u.oo POII'.aJJ•nY koncert kame­
jowej łąki". 9.UI (L) Po;pullame r.a:Lny. 11 .30 Suity rozrywkowe. 
melodie . 10.10 „Zy~ui!lt P.adlew- 11.57 Sygnał czasu 1 hejnał. 12.05 
ski"- po.gad. 10.3<1 Koncert po.rai!l- wiadomości. 12..45 (L) „W !ipiń­
ny. u.oo Aud. dla kl. VI i VII skiej s"Zkole" - rep. 12..55 (L) 
pt. „Tajemniice lokomoty\vy''. Naukowcy rolnJ.kom. 13.00 Tańce 
11.3-0 Grają ' orrk. rozrywkowe. symfc·nic:zne. 13.2.5 „Łańcuch Ko-
11 .56 Kc•munikat o sta.nle wód. ściej.a" ode. pow. 13.40 Program 

TELEWIZJA 11.57 Sygn.al C'ZaS·u i hejnaJ. 12.05 dnia. 13.45 Mu'Zyka r-07.l'ywkowia. 
9.3·0 TV kwrs rol•niozy: 1,Wailik.a I Wiadomości. 12.15 Ro•1nic-zy kwa- 14.05 Alfabet polskiej piosenki. 

:z g·ruźlicą zwier-ząt'! (W) d•rans. 12..30 Radio.reklama. 12.45 14.30 „Ok:sfort" - fe!. 14.45 Fran-
10.30 Przerwa. „Na swojską n.utę" . 13 .00 Audy- cusk!e melodde ll'OIZrywk. 15.00 Ca.rl 
12.57 Program d01!a (L) cja dola kl. III i IV :z cyklu PhiJ.ip,p Emanuel Bach: SOi!lata 
13.00 .„samolot odlatuje o 9" :tl!Jm 

1
„uc:z,my s•ię śpiewać" . 13.2'0 z ca- As-<i'ur na l<lawesyn. 15.20 Wią-

fab. prod. rad:z. dorzw. dla lego świat.a . 14.00 Z cy'k\u ,,Ka- -za•nka melodii. 15.30 Dla d2iec! 
mtodJzieży (Lódź eogó1no.p.) ! mienie mówJ.ą" . 14.30 Colemi:now słuch. Stanjsława Ziel!,ńskiego pt, 

14.SQ ·„Ohwila wSiprunnień'~ - kiro 1 „Suita z baletu ·„Nes;binairka". „B.arba.r.ak". 16.00 Wiado:n;i<>Ści. 
nika filmowa z roku 1938 (W) 15 . ()~ Wiadomości. 15.05 P.ro,g1ram 16.05 Poolucha1my muzyki i o 

15.00 ,.,Nied'Zielilla biesdada'! (W) dni.a. 15..10 „,u przyjaciół" - a·w:L muzyce. 16.3-0 Gra :zeS!pól ·„Alba-
15.45 Pro.g,ram dlla dzieci ,,Tea- 15.30 Melodie partn.i,g.a~kie. 16.05 tros". 17.00 (L) RAdiOII'eklama. 

trrz.yik d()lll1<>wY" (W) Nowowi Ji.teratu•ry mlod'Zieżowej. 17.10 (L) Omówienie proglt'.amu. 
16.25 XVI Mi~d!zynalt'odowy K-0- !6.35 P.ro~ram mlodrziewwy „5 17.15 (L) Wystąpi lód.7Jki zespól 

larski Wyści.g Poikoju. Sp!I'a- kontynentów i Polska szósta". Co;mbo. 17.3<1 (L) Aktu.ainowi lódiz 
WO<Zdanie :z xa.końozen.la X 17.00 WiadOIIIlOW·i. 17.05 Chwil.akie. 17.45 (L) .„,Kazio nie męc:z oj-

Czy • cisza przed burzq 
Trzeici dzień czekamy n.a 

spełnienie za;powiedzii Szelesz­
niewa - tr~ rad:zieckiet e­
kipy, który obiecywał, że n.a 
pols<k.ich eit4pac(l. tozgqrzej<; 
ciębka W<VUca o nwbwwlvie ko-

ftOłlJV rekord śłlJlata 
Tamary Press 
MOSKWA. Podczas trady<Jyj­

nych zawodów lek.koatletycznych 
reprezenta<iji Moskwy, Leningra­
du, Ukrainy, RFSRR i Białorusi, 
znana zawodnl<izka radziecka Ta 
mara Pr.,.... ustanowlla nowy re­
kvrd śWiata w rzu<lie dyskiem, 
uzyskują.c fantastyczny rezultat 
59,29. 

ca". rep, 18.00 (L) ;-;CalendaJnlum 
kUlitury mUtZYcz.nej", - a.ud. 18.30 
(L) Popula:rne utwocy. 18.45 Eko­
nomiczny pl!'og.ram tygodnia. 19.()0 
Wiadomości. 19.05 Muzyka i aktu.al 
ności. 19.30 (L) Audycja liite:raoka. 
19.50 (L) „Stal!'e alllegdoty i nowe 
piosen.ki" a.ud. 2f0.2f() MU'Zyka pol­
ska. 21.00 z kraju 1 2e św!.afa. 
21.25 Kronika spcrrtowa. l!J:l.40 
„Spiewają pdooenkar.ze polGcy". 
22.00 Now-000! literatu.ry. 22.3-0 Jan 
Brahms: Trio na skrzypce. 2.3 .0J. 
Murz.yk.a ro2lryWko<Wa. 23 ,50 Ostat­
nie Wliad-OIIIl.ośd. 

TELEWIZJA 

11.00 Program dla szkól (kl, VII-I 
XI) . . Audycja umurz.y>ka!nJia­
jąca (Poonań) 

11.30 Przerwa 
16.54 Lódrtkle wiadomOOci drua 
17.00 Wiadomości d:zieillllika TV 

(W) 
17 .05 „Sroikaty oglet'" - film 2 

serii „Mój koń" (W) 
17.35 Drzew.ko mądroś:ci - teletu.r 

niej (W) 
18.05 Temat tygodnia (L) 
18.25 ·„EulI'eka" - magazyn po,p.­

naukowy (W) 
18.55 „Na P-0dkąrpaciu'! - repOII' 

ta-i: (W) 
19.3-0 Dzienn.ik telewl:zyjny (W) 
20 .00 Dobraill-OC (W) 
20.!0 Kino krótkich filmów (W) 
20.45 Teatr Telewizji: „Dzieje jed 

nego pocisku" - Widowisko 
op.a1rte na powieści Andrze­
ja Stm·ga. Ada.ptac,i.a - Wi­
told DąbrowS!ki. ReżY"Seria 
- Lucyna Tych·owa. Wyko­
rtawcy: A. Kas"Zyńsika, M. 
Friedm.an, M. Kocinlak, T. 
KondJrat, w. Kowa·ls'ki, J. 
Koo.aklewlc:z, M. PawUoki, 
C:z. Rooizlkowski, z. S.ala·bu!l'­
siki, T. Surowa i inni. (W) 

22 .00 Wiadomości dtz.lenn.ika TV 
(W) 

22.05 „Lu;pu-Cu;pu" powtór:ze-
nioe 2 ctrua 18.V. (L) -

szutki U<leir6w. Z tego 11<Q,leźa• 
lo zrozumieć, iż rywale mailł 
wyostrzone apetyty n.a blekit• 
nei dre•sy. A z ostatnich ja,7'• 
tów wy1llika, iż Polocy umieilł 
spros.tać swym widkim pa-rt· 
nerom i 11ii.ie ([,opu.szczają dJJ 
zimian w ukl<Ldzie czowwTd· 
Czy tC1Jk będ.1'ie r6WT!Jież dziś 
na trasie d,o Zieilonej Góry ł 
potem na X I eita1pie do Goer; 
lit'z - nie sposób odp.owWdzieC· 
Jest raczej pewne, że za d'!Dlt 
dni wszyscy będą się stras.zi,i~ 
eta,pami NRD i 'PTZ1J'.1'M.Wll" 
szanse kh gospodarzom. 

S f,a;wlca k oiarzy to']1n ie je ł t1' 
niestety tak.że o wybitne indtf• 
widualności. Na cale szczęście 
Polacy jaid.ą w komplecie; 6'o 
niemal z dmiia na dzień zmte• 
niające się pozycje n(/)szych ;UJ~ 
wod;rvillww zarll>bi(J)jących cz(J)l 
dla drużyny; są świadectn.vefTl 
Z'm!CZnego wytrównania pozie~ 
mu; co także s k.W. niia do opł1f' 
mistycZ1?i1JCh prognoz. . 

DzU - jeden z -najtk1'6tsz1JC1i 
etapów licza,cy 121 km Pozwań 

Zi.elon.a Gór.a; ostatni z me• 
tą na polsloim tere.nie. 

w,. 

fiol I 

Punkta<ija na naja.ktywnlejsze­
go kolarza: 

1. Haeseldonck (Belgia) 55 pkt.; 
z. c:zerepowicz (ZSRR) - 30, 3, 
Verhaegen (Belgia) - 29, ~5· 
Ampler i Appler (NRD) - 27, 
6. Hasma,n (CSRS) - 24, 7-8 ,AJ'I 
dreoU (Wiochy) i Kapitonow 
(ZSRR) - po 23, 9-10 Zieliński i 
Fo,rnaJczy.k - po 22. 13. Beke! 
- 9. 

* * * Na starrcie hon·cwowym w Tof!'U 
niu gra1ul.acje przyjmowa·l kapi• 
tan zes.pol>u czechosłowackiego. 
Zdenek Has.man. Tuż pI"Zed W'Y" 
ruS"Zenlem na trasę IX etapu o· 
tr-zym·al telegrraim, że jego żona 
UII'Odizila Syn.a. 

Redaguje kolegium. Reda.la:ja 1 Ad.mlnhltracla - Lódt; Piotrkowska 98, Centrala 293-00 ł!\<:2Y 2: wS!ZY'Sf;klm1 dzlala.m1, Telefony bt!'ZpOŚred.rue• Redakf,or naC'Zelny 325_64. z-ca redaktora naczelne­
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